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KURYER LITEWSKI
u> Wilnie we Środę dnia 2 7  Marca p. s, 1 8 2 9  Roku.

W  i  l n  o.
Dnia 24 między godziną 4tą a 5tą wieczorem 

l-zeka W ilenka  wylała, tak, ze z domow niektó­
rych, nad brzegiem stojących, mieszkańcy na pod­
dasza wynieść się musieli. Również na W ili i ,  o 
wspomnioney godzinie, mała jeszcze^ woda, ale 
w nocy tak przybyła, ze krę w niektórych miey- 
scach w ięcey , jak na kilkadziesiąt k ro k o w , na 
brzeg i bulwar wyniosła. Ohadwa te wylewy po­
chodziły z zatrzymania się kry  : pod mostkiem 
przy Bernardynach i pod Zielonym mostem- Szko­
dy źadney nie zrządziły.

A  K g ł 1 i .
L ondyn dnia sg marca.

( i  G aiety W a rn a wtkiey.)
Podług gazety 'Times, Xiążę Newcastle, ma- 

iąc prywatne posłuchanie u Króla Jm ci w W in ­
dsor, podał Monarsze kilka petycyy przeciw na­
daniu swobód Katolikom, i czytał długie pismo 
w tey mierzej lecz K ró l Jm ć oświadczył m u ,  i i  
jeśliby poźniey miał Xiążę podać jakie przełoże- 
nie w tey okoliczności, może je dać na ręce Xię- 
cia W ellingtona.

Donoszą z I r la n d y i , i i  nigdy n ieby ło  więk- 
szey spokoyności w tym kraju, jak teraz, i £e jak­
kolwiek dotkliwie uczuli Katolicy odjęcie wolno­
ści głosowania przez ustanowienie wyźszey opła­
ty, spokoyność jednak publiczna bynaymniey na­
ruszona nie została; a nawet wielu spodziewa się 
korzyści dla sprawy Katolików z tego Urządzenia, 
Trzey tylko Jezuici uczynili professyą w I r la n ­
dyi, i 4 Dominikanów, i blisko 4oo Franciszka­
nów,  Karmelitów i t. d. Brunświczanie prawie 
całkiem zamilkli w Ir landy i;  jeszcze się tylko w 
gazetach odzywają.

Piszą z G ibraltaru  pod dniem 26 lutego , iż 
wychodcy Portugalscy otrzymali rozkaz, aby wr 8 
dniach oddalili się ztamtąd.

— D nia  18 —
Słychać, iż X iąię Cam bridge  przybędzie do 

tuteyszey stolicy, celem oświadczenia się i głoso­
wania za nadaniem swobód Katolikom.

Z rozkazu Hrabiego A berdeen , oznaymiono 
uri.ędownie w gospodzie L loyds, iż rząd Portugal­
ski trzyma istotnie wyspę T erceirę  w zamknięciu.

Kapitan Ross, którego żegluga^ na morzach 
północnych zwróciła w swoim czasie powszech­
ną uwagę, myśli znowu w przyszłym miesiącu 
podobną podróż przedsięwziąć, kosztem własnym 
i kilku swoich przyjaciół, Do tey wyprawy uży­
ta będzie pierwszy raz siła machiny parowey. 
Wspomniony Kapitan popłynie na statku pa ro ­
wym V ic to r ia , któremu towarzyszyć będzie o- 
kręt John , z zapasami wszelkiego rodzaju , mo- 
gącemi na trzy lata wystarczyć. Machina paro­
wa jest tak urządzona , iz siła jey może docho­
dzić do naywyższego stopnia. Na obu statkach bę­
dzie 60 ludzi. Oficerowie, którzy Kapitanowi Ross 
towarzyszyć będą, posiadają obszerne wiadomości; 
słowem : całe uzbrojenie można nazwać doskona- 
łem w każdym względzie.

Podług wiadomości z Ameryki południowcy, 
Boliwar wydał kilka postanowień, względem u- 
zbrojenia mieszkańców krajowych, z obawy, aby 
wyprawa z wyspy K uba  nie przedsięwzięła wy­

lądowania w Kolumbii. Uchylił postanowienie 1 
d. 7 sierpnia 1827 r . , podług którego stałe w o j­
sko czynne ma wynosić 9,980 ludzi, i kazał je po­
większyć do 4o,ooo ludzi. Mówią także o urzą 
dzeniu milicyi, którey liczba ma bydź prawie taka, 
co i woyska liniowego.

F  a a  h c t  A;
P a r y  i  dnia ig m arca.

(* G azetjr W a rsiaw ik iey ).
W czora przyjął K ró l Jmć Prezesa i Sekre­

tarzy Izby Parów, którzy podali przyjęty dnia i 4 
b. m. projekt do prawa względem pojedynków. 
Dziś przyjął podobnież Monarcha Pana R oyer-C ol 
lard  i Sekretarzy Izby Deputowanych, którzy po 
dali przyjęty dnia 16 b. m. projekt do praw a wzglę­
dem połowu ryb w rzekach.

Pan Achilles-Rouen, jeneralny konsul nasz w | 
Grecyi, otrzymał dostoyność Barona.

— D nia 20 —
Tuteyszy M onitor um ieśc ił ,!co  następuje: 

„Odebrane tu  niedawno listy z Modonu donoszą, 
iż d. i 5 lutego było bardzo mało chorych w la­
zaretach w mieyscach osadzonych przez woysko 
Francuzkie. Stan zdrowia żołnierzy tak się po­
lepszył, iż ledwo jednego chorego na 4o ludzi ra ­
chowano. Stosunek ten jest nierównie mnieyszy 
od tego, jaki zwykle daje się postrzegać w woy- 
Sku we Francyi. Spodziewać się w ypada , iż u- 
siłowania dowódców- i urzędników administra-
cvytiych utrzymają ten stan zaspokajający. Dy-J 
wizya utraciła walecznego officera w osobie pod-1 
półko wnika V a u tte , który v 
l 4  lutego życie zakończył.”

Listy z A le xa n d ry i  pod d. 3 i stycznia do­
noszą (jak pisze Dziennik H andlow y) ,  iż Yice- 
K ról Egiptu wydał rozkaz Grekom w K andyi, 
aby z tey wyspy ustąpili, lub się poddali; w prze­
ciwnym razie wyśle przeciwko nim wyprawę, 
złożoną z kilku tysięcy woyska.

W  t, o c h r .
R zy m  dnia 7  m arca.
(■ G aie ty  War»xaw»kiey).

Kollegium Kardynałów zdaje się bydź po­
dzielone na dwa stronnictwa. Na czele pierwsze­
go, ostatni minister stanu K ardynał R e rn e tti, za­
leca otwarcie na godność papiezką Kardynała P ac-  
ca. Na czele drugiego stronnictwa, składającego 
się ze wszystkich rzymskich i kilku hiszpańskich 
Kardynałów, są Kardynałowie: G iustin ian ii Odes 
calchi, i ci oświadczyli się za Kardynałem  G ale/fi, 
który sam mało się o ten zaszczyt stara, i ju i na 
początku oświadczył się za dziekanem Kollegii 
Kardynałem della Somaglia.

Posłowie austryacki i francuzki są bardzo 
czynni; hiszpańskiego zaś, neapolitańskiego i bre- 
Zyliyskjego uważają za diemających żadnego wpły-J 
wu. Vice-Hrabia C hateaubriand  oczekuje z wiel- | 
ką niecierpliwością przybycia francuskich K a r ­
dynałów, którzy jednak pomnożą tylko liczbę na­
leżących do Conclave, lecz nie będą m og liw nay-l  
mnieyszey rzeczy zmienić jego postanowienia, po­
nieważ, wyjąwszy Kardynała Isoard , są tu wszy­
scy prawie nieznajomi i nie mają żadnego w pły­
wu. Nowem wcale to jest zjawiskiem, iż poseł!



angielski w N ea p o lu , tudzież jeneralny Konsul  
hanowerski ,  popierają wybór  nowego Papieża i 
czynią nadzwyczayne kroki .  Mocars two to nie 
mieszało się dotąd prawie  nigdy do spraw Con­
clave. J ak  się zdaje, posłowie jego sprzyjają Kar­
dynałowi  G aleffi.

O d g ra n ic  w łoskich 5 m arca .
K r ó l  Jm ć  Bawarski ,  odbywający podróż pod 

nazwiskiem Hrabiego  Augsburgskiego,  przybył  
dnia 20 z. m. do N eapolu . K r ó l  Jm ć  Oboyga 
Sycyl ii  postał natychmiast  3wojego Wielkiego 
Marszałka,  Xiąźęció C am pofranco, z powinszo­
waniem dostoynemu gościowi szczęśliwego przy­
bycia. Wieczorem udali się Xiążęła K u la b ry i i 
Salerno  do Króla  Jm ci  Bawarskiego,  z wynurze­
niem żalu Monarchy swego, i i  słabość zdrowia 
nie dozwala mu powitać go osobiście.

W i e l k i e  X i ^ z t w o  P o z n a ń s k i e .
Gniezno d n ia  17 m arca .

(z Gazety W arszawskiey).
Drogie śmiertelne szczątki naszego wielkiego 

ziomka, zaszczyconego za życia podwóyuem X ią-  
źęcem dostojeństwem : Mi t rą  , k tórą Monarcha
kraju  i Naczelnik Kościoła powszechnego uwień ­
czyli p rawd ziw ą zasługę, i ber łem,  które P a r m s  
Polski  oddał prawdziwemu jeniuszowi. Te  szanowne 
szczątki Xiążęcia Arc y  Biskupa i Xiążęcia poetów 
polskich,  Ig n a ceg o  K rasickiego, męża nieśmier- 
telney chwały ,  spoczywają odtąd na oyczystey 
ziemi! Dzielnemu wstawieniu się JO. Xięcia  R a ­
d z iw iłła  Namiestnika Królewskiego w W ie lk i em  
Xięs twie  Poznańskiem i gorl iwym staraniom J W .  
J X .  W olick iego , obranego Arcy  - Biskupa Gnie­
źnieńskiego i Poznańskiego, i Kap i tu ły  Metropo-  
l i taluey tuteyszey, pomimo zaszczyt przynoszącego 
oporu proboszcza i ekonomów kościoła katolic­
kiego L  Ja d w ig i w B e r lin ie , aby szanowne szczątki 
męża tego, k tó r y  tenże kościoł poświęcił  i dobro- 
dzieys twami o b s y p a ł , w grobach swoich ut rzy­
mać winniśmy,  że na rozkaz Wysokiego K ró le w ­
skiego Ministeryum Spraw Duchownych,  Nauko­
w y c h  i Lekarsk ich ,  zwłoki  K rasickiego  wydane 
zostały. Im tedy zawdzięczamy wypłacenie się 
z długu narodowego i zjszczenia wynurzonych od- 
dawna życzeń Polaków,  umiejących święcie sza­
nować czcigodne prochy sławnego męża. P oup rzą -  
tnieniu wszystkich trudności przez J W .  obranego 
Arcy-Biskupa i po wskazaniu funduszu przez 
Prześwietną K ap i tu łę  Metropol italną tnteyszą, 
k tóra ,  aby tylko zwłoki  wielkiego męża, ozdoby 
Kościoła i Narodu Polskiego,  w swey staroźytney 
Bazylice mogła umieścić,  chętnie koszta ponosić 
postanowiła,  zostały oneż przez umocowanego od 
pomienioney K ap i t a ły  do tey cayuupści Kapłana,  
na dniu wczorayszym późno w wieczór z B er lin a  
do miasta naszego sprowadzone,  i w ku ry i  W .  
J X .  Kanonika  Kowalskiego  złożone. Dzisiay o go­
dzinie 8 | ,  po zgromadzeniu się licznego Ducho­
wieństwa mieyscoWego i z okolicy przybyłego,  
nietnniey obywate li  z prowincyi ,  urzędników i 
p ra w ie  wszystkich mieszkańców tuteyszych, na­
stąpiło uroczyste wśród śpiewów duchownych  i 
żałobney muzyki ,  przy assystencyi zebranych z 
chorągwiami  cechów, przeprowadzenie zwłok ś. p. 
JO. Xiążęcia Arcy-Biskupa K rasickiego , do tutey- 
szego kościoła Metropolitalnego. iNie można sobie 
wystawić głębokiego wrażenia,  jakie ta poważna 
chwila  na umysłach wszystkich przytomnych spra­
wiła! Było  to niejako zaślubienie popiołów K r a ­
sickiego  z popiołami Ł askich , Ł ubieńskich , K rzyc -  
kich, K a r n k o w s k ić h  i tylu innych,  którzy swojemi 
wielkiemi  cnotami i zasługami, ka tedrę  tę zdobili. 
Po  odśpiewaniu przez Duchowieństwo całego OJji- 
d u m  U e fu n d o ru m ,  J W .  Sufragan Biskup Sie- 
m ieński, Adminis t ra tor  Jenera lny Archidyecezyi  
Gnieznieńskiey,  ce lebrował  Biskupim obrzędem 
mszą żałobną, podczas k tórey orkies tra po części 
z amatorów zł ożona, stosowną żałobną muzykę 
wykonała .  Po ukończeniu mszy i zajęciu mieysc 
przez celebrującego, niemniey i do konduktu prze­
znaczonych kanoników i duchownych,  około wspa­
niale przybranego katafalku,  JX.  W ieru szew sk it

W ik ar y u s z  Metropol i ta lny Poznański,  miał  pod ług  J |  
textu  p ierwszey xięgi  M oyzesza  rozdział X X X V .  I  
wiersz 29, Consum plusque a e ta te  m orlus est, el |  
appositus es tp o p u lo  suo kazanie, w którem po wy- i  
liczeniu vHelkich zasług K rasickiego  w Kościele §v̂ 
i w zawodzie naukowym, wynurzył  w  i m i e n i u ^  
wszystkich Polaków wdzięczność JO.  Xięc iu  Na~$l 
miestnikowi,  przytomnemu całey tey żałobney u r o - | f  
czystości, Dostoynerr.u Arcypasterzowi  i całey Ka-& 
pitule,  k tórym odzyskanie drogich sercu naszemu iff 
prochów winniśmy.  Odbył  ssę nas tępnie■ so len n y | |  
kondukt ,  po którym zwłoki  zostały zaniesione d o - I 
kapl icy P otockich  i tamże obok u r n y  zamyiają-  
cey serce, ś. p. J W .  Arcy-Biskupa Górzańskiego  
złożone. Posiadając tedy pożądane jui  dawno odl l  
wszystkich Polaków szanowne ostatki K rasickiego ,4 
pozostaje nam tylko jeszcze życzyć, ażeby rok 
setuica jego urodzin, uyrzał godny pamięci tegofl  
męża pomnik!

P o r t u g a l i a .
L izb o n a  dnia  só  lutego.

(ł Ga«aty W arsiawskiwy;.
W c z o r a y  ogłoszono tu mianowanie H r a b ie ­

go L ourenco  minist rem woyny;  v ice-Hrabia  de 
V a rzea  został na jego mieyscu gubernatorem w 
Oporto.

Buyza dnia 22 b. m. była okropną: najs tars i  % 
ludzie nie pamiętają podobniy.  W i c h e r  pozrywał k 
dachy z wielu  domów i ki lka okrę tów zapędziłf: 
na mieliznę.

R o i l t l A I T E  WI ADOMOŚ C I .
(a Kuryera Warstawskiego).

W y ydz ie  z druku pisemko zabawne; D zień  
igo  kwietnia, czyli starodaw nego obyczaju nowo 
czesne użyc ie . Pisemko to, jedyne dotąd w s w o - |  
im rodzaju, pądawać ma sposoby bardzo c iekawe!  
sztucznego zwodzenia panien, kawalerów,  całe to­
warzystwa na P r im a  aprilis . Dołączone są przy- 
tetn różne sposoby robienia P isa n ek  na święta- 
W ielk an ocn e  i w ie le  rozmaitości użytecznych w 
domowem pożyciu. E xem plar z  na papierze b e r ­
lińskim zł. 2. Główny skład tego pisemka u J. D ą -\  
browskiego  przy ulicy M iodow ey  w domu Les- 
sia. K .  W .  U. P .

Bardzo znaczna liczba gre kó w i ormian, k tó­
rzy  byl i  dawniey majętnerni mieszkańcami w 
T u rc y i e u ro p e y sk ie y , są teraz zupełnie zruyno- 
w a n i .— Nowa moneta T u reck a  jest n ierównie po - l  
ślednieysza od dawney,  co do reszty zniszczy wszy *' 
s tkich  kupców w Turczech.

W  Por tugal i i  powiększa się teraz niedosta­
t ek  gotowych pieniędzy.

W  P a r y ż u  od dawnego czasu ut rzymuje się 
pogłoska, źe liczba urzędników tamecznego bióra 
Ministeryum skarbu,  ma być zmnieyszona, 160 
tych urzędników ma ot rzymać pensyą.

Sławna aktorka Parina M a r s , ma teraz 56 
lat, a jeszcze grywa doskonale role P anienek. fg

W  W e n e c y i  był  tegoroczny K a rn a w a ł  b a r - |  
dzo świetny.  Zdawało się, że niegdyś s ławne za-j, 
bawy tego rodzaju, k tóre s łynęły w całey E u ro - ^  
pie, wróci ły do tego starożytnego miasta. P r z y - g  
by ła  wówczas wiadomość ogłaszająca W e n e c y ą g  
wolnym Por tem, .wie le  się przyczyniła do powsze-g 
chney wesołości.

Adm ira ł  J łin i  przyby ł  niedawno do N e a p o -i  
łu , zkąd przybędzie do P a ryS a  i wróci do L ew a n - |  
t u ,  dla objęcia na powrót  głównego d o w ó d z tw a |  
nad tameczną stacyą francuzką.

Miasto B u r b o n , gdzie się znaydują s ł aw n e j  
kąpiele skuteczne na choroby chroniczne,  zostało? 
teraz znacznie upiękrzone i pomnożone wygodami '  
dla chorycn.

Zwłoki  zmarłego Lorda E g erto n a , prz yw ie ­
ziono z P a r y ż a  do Angl ii  do dóbr nieboszczyka. 
Gdy  otworzono t rumnę,  znaleziono prócz  ciała 
znaczną ilość kleynotów,  zegarków,  pierścionków 
etc. k tóre tym sposobem uszły rewizyi  pograni­
cznych celników.

M n iem a n ia  re lig iyn e  K ałm uków . Od stwo­
r z e n i a  aż do odnowiemaiświata,  l iczą K a łm ucy



|i cz tery  epoki.  W  pierwszey, długość życia ludz­
ie kiego zronieyszeła się od 8o,ooo l i t  do 100. Lu- 
|> dzie żywcem dostawali się do Nieba. Druga epo- 
g  ka, pamiętna jest przez zdrobnienie olbrzymiego 
H plemienia ludzi, a ztąd skrócenie lat życia. Cuota 
| |  usuwała się od nich coraz bardziey; kłócili  się u- 
Wi stawicznie i obierali  sobie władców) atoli Bur-  

chanowie zaczęli kiedy niekiedy zstępować na zie- 
mię, nauczali śmiertelnych cnoty i ’starali się czy- 
ste przywrócić  obyczaje. Za nadeyściem trzeciey, 

łh, która już nie jest daleką, wszystko na ziemi zma- 
jp lu tczeie .  Słoń, ledwie będzie tak dozy, jak ba- 
^  ran,  koń jak dziś zając; ludzie w 5tym roku życia 

będą się żenić, a w lotyrn juź będą starcami i sła- 
Sbemi; -a wszystko na tem się zakończy, że krwa* 

Fgjwe morze zaleje całą ziemię. W  czwartey epoce, 
idzacznie się zwolua świat  odnawiać.  Umarli  wro- 
!  cą na z iemię ,  k tórą desze? dobroczynny oczyści 
jsze krwi ;  ludzie zaprzyjaz-dą się na nowo z cnotą, 
Ą i  po upłynieniu ki lku tysięcy lat, znowu do po­

czątkowego długiego życia 80,000 lat powrócą.
Niedawno, gdy dziewczyna szła do miasta Sto- 

bnicy , wypada do niey wi lk  z pobliskich zarośli; 
dziewczyna nietracąc przytomności,  rzuca mu t ro­
chę chlaba , k tóry  on z chciwością sobie właści ­
wą porwawszy,  wróci ł  na mieysce swego pobytu,  
a dziewczyna przez to została ocaloną.

W  tomie V I  dzieła St. U 'odzfc kiego, o ho­
dowaniu drzew, krzewów etc., którego t reściwy 
rozbiór znayduje się w egim zeszycie P a m ię tn ik a  
W arszaw skiego  Urniejętn. c. i si. jest wiele cie­
kawych i bardzo pożytecznych wiadomości,  a mię ­
dzy innemi następujące: 1) Sposób ochronienia ro ­
ślin pc Tr ibhauzach od robactwa;  do lastu  części 
wody dodać jedną część wy waru z kwassyr,  i ta­
kową wodą obmywać napastowane od robactwa r o ­
śliny z liścia mi; tak obmyta roślina, nazawsze ma 
już być zabezpieczona od robactwa.  2) do ogło­
szonych tylu sposobów wygubienia kretów  i ten 
przydać można: płatki  maczane w oleju skalnym 
(petreol) włożyć do nór, a kr e ty  pouciekają,  gdyż 
niemogą znieść zapachu tego oleju. 3) Do- 

1 świadczenia ogrodników B  am berskich  poka ­
zują, że cebula, między różami posadzona, ma spra­
wować, jż róże nabywają mocnieyszego zapachu; 
tak dalece iż tameczni aptekarze takich  róż w y ­
szukują do pędzenia wódek pachnących.  W a r t o -  
by się przekonać o rzetelności tego postrzeżenia.

W  L o n d yn ie  rozchodzi się pogłoska, £e na­
stąpi zmiana Minist rów.

Ze S tam bu łu  przysłano rozkaz do Vice  K r ó ­
la E g ip tu , aby na wyspę K a n d yą  wysłał  jeszcze 
więcey woyska egipskiego.

Teraz  w JZonklave znayduje się 52 K a r d y ­
nałów, a wczasie wyboru zmarłego Papieża było 
ich tylko 49.

Ga ze ta  a n g i e l s k a  S u n  u tr zy m u je ,  iz F r a n c y a  
i  A n g l i a  p o s t a n o w i ł y  zająć kraje B a r b a r y y s k i e .

W  H a m b u rg u  żegluga na E lbie  rozpoczęła 
się nanowo dnia 20 b. ni.

Uczeń wchodzący do uniwersytetu w O x fo rd  
składa uroczystą przysięgę; treść jsy jest bardziey 

|śmieszna niż poważna : zaprzysiągłszy bowiem ze 
5 będzie wierzył  w 39 ar tykułów Kościoła Angl i ­

kańskiego, wyrzeka się pre tendenta i djabła, przy- 
i r z e k a  nosić odzienie koloru czarnego i ciemnego; 

i nie nosić w ąsów ,  nie dać zarastać faworytom,  
wstydzić się brzydkiego i niecnego zwyczaju cho- 

Ijdzenia w botach. Gdy w izbie wyższey Par l am en­
tu angielskiego tworzą się szczegółowe kommis- 

^ s y e  do rozważenia jakiego bilu, to jest, projektu ,  
galbo w osobnym jakim w id o k u /p o w o ły w a n ie  za- 
|  czyna się od naystarszych dostoynością ; gdy zaś 
<i członkowie są wzywani  w izbie do przedmiotu ja­

kiego narad,  albo w jakiey uroczystości puhlicz- 
f n e y ,  powoływanie  zaczyna się od naymłodszycfa 

B aronów .
Na świetnym balu danym tego Karn aw a łu  u 

S? dworu  w S ztu fg a rd zie , pokazała się szczególna ma- 
j j j ł  ska: był  to 1 ’y ro ic zy k  rozdający ■wszystkim w pa- 
js p ie rkach  cukierki ,  lecz w papierkach zamiast sło- 
|  dyczy, znaydowały się różne złote rzeczy* jako to:
; pierścionki,  zausznice, szpifki, dewiski  etc. W k r ó t ­

ce jego koszyk został wypróżniony;  rzeczy które 
rozdał były  bardzo zuaczoey w a r to śc i ; poczerń 
znikł  z balu i dotąd niewiadomo, kto był ten hoy- 
ny i grzeczny gość w postaci wieśniaka Tyrolskiego.

Młodsza siostra panny S o n ta g , zaczyna się 
wsławiać i wkrótce  może wyrówna starszey; obie! 
teraz swym głosem zachwycają P aryzanów .

W  mieście hiszpańskim fP i to r y i  znowu w y ­
śledzono spisek.

W  B er lin ie  na 2gitn Kon cerc i e  P a g a n in ieg o ! 
było 5 razy tyle słuchaczów, ile na pierwszym; za- ' 
dziwiał  on naybardziey naśladując dzwonek na 
s t runach (takie naśladowanie juź i nasz L ip iń sk i  
wykonał  na swym ostatnim Koncercie we Lwow ie).

W  K openhadze  malarz mający lat 7 0 ,  ma 
P udla  żyjącego już lat 27, co jest nadzwyczaynie 
rządkiem zdarzeniem. Ten  poczciwy pies dawniey 
był  uiezmiernie zmyślny, teraz oślepł zupełnie,  a 
jednak wypełnia  wszystko, co nm s tary pan roz-j 
■taze, i t rafi  do domu, chociaż go za miasto w ypro ­
wadzą.

Pan K urow ski, młody utalentowany ai t , s t a ,  (w 
Krakowie)  zatrudnia się ciągle wypracowaniem 
znakomitszych K a d rylló w  balu kost iumowego,  w 
kolorach do rytowania  na blasie. Dzieło to jeśli 
pr/yydzie do skutku,  pożądane dla wszystkich , i 
mile przyjęte będzie.

W  Warszawie,  w piątek  d. 27 marca r. b. stał się 
przypadek we M ły n ie  p a ro w ym , z powodu pęknię j 
cia kotła głównego, podającego poruszenie od machi­
ny parowey do kamieni .Machina parowa,  nie mając 
oporu, rozpędzoną została w naywylszym sposobie; 
skutkiem czego, sztaba pomiędzy żurawiem a kor­
bą, 60 ce tnarów ważąca na troje pękła,  a spada­
jąc z impetem załamała część beleic, na k tó ry ch  
opa r ty  był  mechanizm, uszkodziło pompę do wody 
i r e g u l a t o r a .  Natychmias t  przedsięwzięte zogtały 
środki naprawienia uszkodzonych części machiny, ! 
na co jednak przynaymniey 2 miesiące czasu po­
trzeba.

W  M u n ich  tameczny kościoł ś. S a lw a to ra \ 
obrócony będzie teraz na kościoł grecki.  T en  świę-{ 
ty  przybytek by ł  wystawiony roku i 4o4 przez] 
Xięcia  A lb e r ta  I K .

K r ó l  N ca p a lita ń sk i choruje na oczy.
Ludność W ro c ła w ia  składa się teraz z 84,go4 ! 

dusz, nie licząc w to garnizonu. W  tem mieście! 
znayduje się 57 kościołów, 269 domów rządowych,! 
3 8 9 9  pry w a tnych ,  258 fabryk,  młynów i sk ł a­
dów publicznych.

Pod K oblenc  niedawno statek naładowany! 
drzewem p łyną ł  w bliskości mostu, t raf i ł  na w ir ]  
wody i już miał zatonąć. Na tym statku znaydo-j  
wało się 5 osób, a między niemi p iękna dziewczyna, j 
Młodzieniec stojący wówczas na moście, spostrzegł I 
w  tey okropney chwili ,  io ta panienka jest jego|  
narzeczoną, zwróciwszy oczy ku niebu,  zawołał ] 
„Boże dopomoz’* rzuca się z mostu w rzekę, p rz y -1 
pływa szczęśliwie do statku i ratuje kochankę!] 
Beszta ludzi została także uratowana.

K ró l  A n g ie l s k i  darował nieszczęśliwym tka­
czom w S p ita lfie ld s  4o,ooo zł. p. I

Gesarz A u s t r y a c k i  mianował  Panią  P a stę \ 
pierwszą śpiewaczką swojego dworu.

W° jedney z wiosek we Fra ncy i  w zeszłym] 
miesiącu porodziła kobieta dziecko mające u każ 
dey ręki  6 proporcyonalnych palców. Sławny! 
lekarz M en e  we 24 godzin po urodzeniu tegoż dzie­
cięcia, odjął mu 2 nadkomplelne palce, tak szczę 
śliwie, £ć w 8 dni było zupełnie wyleczone.  Oy- 
ciec tego dziecięcia miał  także u jedney ręki  C|
palców. ,

W  N im lu rg u  w W .  Xięs twie Badeńskiem,] 
zakoiiczył życie tameczny kantor  starozakonny, f 
nazwiskiem M oyŁesz A n io ł , mając przeszło lat i o 4. 
Ten  starzec zostawił 7 dzieci, e k tórych starsza 
córka ma lat 76. Niechorował  on nigdy i do zgo 
nu śpiewał  w tameczney bożnicy. Głos jego był  
tak mocny, jak cz łowieka w średnim wieku.

Nie dawno dano w W e n e c y i  nową operę ko-1 
miczną: C yru lik  z G eldryi, kompozycyi młodego] 
B ojeldjo, k tóry  jednak lak był  nieszczęśliwy', źe jego] 
opera została wygwizdana, nmcm w



W  pewney stolicy w Niemczech wyszedł su­
ro w y  rozkaz rz ąd u ,żeb y  żaden re k to r  szkół pu- 
blioznych lub profesor aie  przyytnował podarun­
ków od rodziców swoich uczniów: gdyż okazało 
się, że przez to powstawały stronnictwa tak da­
lece, i£ nieumiejętni uczniowie częstokroć postą­
pili do klass wyższych, a p iln i zostawali bez pro- 

i mocy i.
W  Niemczech, a szczególniey w Saxonii, teraz 

jest nierównie więcey kobiet, ni£ mężczyzn.
Na prośbie podaney parlam entow i angielskiemu 

od mieszkańców Edymburga, o nadacie swobod 
katolikom, podpisał się także sławny au to r  W a l - 
ter-Skot.

Potw ierdza się wieść, źe Hiszpania  użyje 
wszelkich sił dla odebrania sw ych daw nych po ­
siadłości w Am eryce południowey, lecz znaydzie 
opor: gdyż mieszkańcy tych posiadłości, a teraz 
rzeczypospolitych, uzbrajają się: naw et kobiety 
oświadczyły, źe będą walczyć!

W  gazecie Wrocławskiey  znayduje się ob­
szerny opis koncertu  danego w Berlinie  przez P a ­
ganiniego. Ten, jedyny w swoim rodzaju wirtuoz, 
tak jest zajęty muzyką, źe zdaje się, iż wszystko 
dla niego jest obcem, co nie ma związku z muzy­
ką. O innych  wirtuozach daje zdanie otwarcie , a 
gdy go zapytano o Lipińskim , rzekł: „ Je s t  to je­
dyny z moich uczniów, k tóry  zjeniuszem i samo­
dzielnością łączy dla mnie wdzięczność i przyjaźń; 
kocham go bardzo i  oddaję sprawiedliwość jego 
talentowi.”

K r Ó T R I B  OPISANIE ROSSYYSK1EGO T EATRU WOYNY 
W  TURCYI EUROPEY 9KIEY.
(s G a ie ty  Sanktpetersburskiey).

T e n  wojenny tea tr  zawiera w  sobie kra inę 
między Dunajem, morzem Czarnem i drogą, wio­
dącą z Nikopolu do Tatar-Bazardżiku, az tąd ,p rzez  
Adrianopol do Garogrodu. T u  należą: na północ 
Balkanu Bulgarya, a na południe teyźe góry R u- 
taeaa, aż do wyżey wspomnioney drogi.

Rozciągłość szerokość* tego wojennego teatru, 
idąc w  dół Dunaju, od Nikopolu do Rassewaty, i 
od tego mieysca, w  prostey linii wschodniey, do sa­
mego u o rz a  , wynosi mil 6o, u spodu zaś Balkanu 
mil 5o, a ualey za Balkanem nieznacznie s ę zmniey- 
sza do samego Konstantynopola. T ak  więc, to 
miasto zaymuje jakby w ierzchołek tróykąta , k tó ­
rego podstawą jest wyżey oznaczona linia na D u­
naju , leżąca od Carogrodu blisko na 100 mil. 
Położenie tey k ra iny  pod względem stra te­
gicznym nie jest wygodnem dla T urków  : 
gdyż odsłania napadającemu nieprzyjacielowi z 
różnych stron drogę do wnętrza państwa i daje 
mu sposobność wzmacniać operacyyne swoje dzia­
łania, przez flotę na Dunaju i morzu Czarnem. 
Sama kraina, chociaż w północnych Balkanu czę­
ściach dosyć naw et jest zimna i pokry ta częstemi 
lasami; lecz na południe, idąc od tegoż pasma gó­
ry ,  w miarę zbliżania się do Konstantynopola, sla- 
ie się coraz żyźnieyszą i uprawnieyszą. Główniey- 
sze drogi kom m unikacyyne są następujące:

i. Z tw ierdzy  rossyyskiey Izmayłowa, przez 
Tulczę, i od Galaca przez Matczin i Isakczi, do 
Babatagu i Is terne . T a droga rozdziela się:

a) Na drogę przybrzeżną, przez Kiustendżi, 
Mangalią, W a rn ę  i Em inech-D ah, na Burgas, K a- 
rabunar,  Faki,  Kirklissę, Ł u le -B u rg a s , Syliw ny 
do Konstantynopola.

b) Na drogę przez fstere, Mustafadze, Bazar-

dżik, Prawody, przez Balkan na Aidos i K arabu- 
nar ,  gdzie się łączy z poprzedzającą drogą a.

a. Z Matczina, w dół brzegu prawego Dunaju, 
na H irsow o i Rassewatę:

a) Przez Mustafadze, gdzie się schodzi z kom- 
m um kacyą b.

b) W y ż ey  wzdłnź Dunaju przez Sylistryą 
l u r tu k a y ,  Ruszczuk, Sistow, do Nikopolu.

3 . Z Sylistryi przez K aynard l i ,  Szumię, przez 
Balkan na K arnabat,  a ztąd

a) Do K arabunaru .
b) Do A dryanopola i Luli-Burgasu.
ś. ó  Buszczuka i Sistowa, przez Tirnowę:
o) Do S ta rarek i przez B alkan  na Jaraból i

A dryanopol.
*>) Do Grabowy, przez Bałkan na KJezanlik, 

E ski-Saarę i Dżezair, powyżey Adryanopola, do 
tameczney wielkiey drogi z Tatar-Bazardżika.

5. Z Nikopolu, u a P le w n ę ,  przez B a lkan ,  do 
JLatar-Bazardżiku.

Z kom m unikacyy ubocznych prócz w dół Du 
naju, idą równolegle Balkanu na północ jego: 
droga z Bazardżiku, przez Szumię, Ostnan-Bazar 
Skumdey, T i rn o w ę ,  Selwi, Łowczę , W r a c ę  do 
S ofii ,  a na południe droga z Tatar-Bazardżiku 
przez E sk i-S aarę ,  Jambol i K a rab u n ar  do Bur- 
ga8u.

A .  R o s s y y s k i  t e a t r  w o y n y  n a  p ó ł n o c  B a l k a n u . .
G ranice  tey części Rossyysko-wojennego tea­

t ru  wiadome są z powyższego opisu. Dunay p ły ­
nie od Nikopolu do Rassewaty w k ierunku  półno­
cno-wschodnim , od Rassewaty do Galaca w pó ł­
nocnym, a od tego miasta do morza Czarnego w 
k ie ru n k u  wchodnim. Przez północne kory to  D u­
naju, między tą rzeką a morzem, formuje się w ą­
skie pasmo ziemi , długości blisko mil 20 
a na nayszerszey rozciągłości, od Galaca do uy- 
ścia Dunaju, tyleż mil szerokie; na naywęższem zaś 
mieyscu, od Rassewaty, w prostey linii wschód 
n iey  do Kiustendżi, nad morzem Czarnem, szerokie 
mil 12. T a  ostatnia linia ufortyfikowana była nie 
gdyś wałem Tra janow ym , którego szczątki widać 
jeszcze i podziś dzień. Na południe tego wału i 
Dunaju, kraina między tą rzeką a Balkanem fo r - '  
muje dosyć forem ny podługow aty  czworokąt, któ-' 
rego dw a naydłnższe b o k i ,  ( ja k  wyżey uważa­
liśmy) wynoszą: jeuen 60 a drugi 5o mil; podsta­
wa zas od 2ach do 3otu mil. Na tey przestrzeni 
ziem i od środka głównego pasma gór oddziela się 
poboczne, na mil i 5 , k tóre  pasmo potem bierze 
swoy kierunek  na wschód równolegle z głównym 
pasmem do morza Czarnegoj; na wschód zaś Ba- 
zardziku, przez to miasto i północne koryto D u ­
naju, znowu przechodzi wał Trajanow y i kończy 
się pod M atczinem przeciw Galaca.

Na zachód od tey krainy, w ypływ ają z głó­
wnego pasma gór następujące rzeki.- Osma blisko 
Nikopolu i Jantra  między Sistowem a Ruszczu- 
kiem , i  obie wpadają do Dunaju. Z samego zaś 
górnego pasma wypływają: Kara-Łom, blisko Ru-j 
szczuka, A k Ł o m  , blisko T urtukaja  , i U ristra  
blisko S y lis t ry i ;  wpadają takoż do Dunaju. Na i 
północ wypływ ają z tegoż pasma gór rzeki: K a -j 
ra-Kamczik  i Ak-Kamczik, a łącząc się niżey P ra - |  
wodów , wpadają blisko przylądka E m ikech  , o-! 
statniey Balkanu odnogi, 110 morza Czarnego. N a ' 
północ względem nich płynie S u i-W arna ,  którey 
źrzódło klisko Szurali, we wschodniey części w y­
żey wspomnionego pasma, a wpada do zatoki W a r -  j 
neńskiey. R zeki te formują wewnętrzne równo-- 
ległe od siebie do liny , między tą odnogą gór a 
g łówne m ich  pasmem. (</. c. p.)

Pozwolono drukować. Z  polecenia JW . Litewskiego Wojennego Gubernatora.
Aruirzey Bucharski Rzeczywisty Radca Stanu i Kawaler,

w Drukarni Redakcyi,



DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N. 37;

W iln o  dnia  27 M a rc a  v. s. 1829 roku.

O B l f l B J l E H I E .
2 $ .j lh  npoAOBOJiBcniBifl: B o ficxb  Bb H tK om ó- 

p b ix i i  nyH icm ax'b UiijieHCKoS I'ySepH in , Ha3nau:eii- 
H b ixb  p,Mi paS om b  JiHH^aBcxaro xaHajia, n o m p eó iio  
npoB iflH m a M yxii o k o j io  i 3,625u em B ep m eH  H x p y n w  
o x o j i o  i , 5o 3 H en iB epm efi, Ha n ocm aB ity  c e fo  k o j ih -  
H ecm B a, n o  b o a H  P od io /tH U a I ’eH epajib  Cpejib/tiviap- 
m ajta, r.iaBHOKOMaH^yioinaro 110 A p a iie io  Tpafpa C a- 
xeH a, H M trann  S w in b  npoH 3B e^enbi m o p r ii Bb B h -  
aeHCKofi ixaaeHHOvi IlajiarnB , k o h m b  Ha3Hauaiomcn  
c p o iu i raopraM b 22,23  h  24  H iicjib J iy /tyn iaro  a n p e -  
jih  m pa ii  nep em opniK aM b 2 5 , 2 6 , h  29 HHCJtb in o ­
rnate Mija.

O  H ew b  oSb H B jin en icH  Chm1>, c b  m t M i ,  HrnO- 
6 b i a te j ia w m ie  iiocm aB H rrib o3H aneH H oe KOJiHHecmBO 
n p O B iaH nla  HBHUtHcb c b  SjiaroH a/terK ubiM ii 3a a o -  
r a u m  x a x b  B b o ń e c n e u e H ie  HćnpaBHOCmH nocinaB K H , 
m a K b  h  Bb o 6 e 3n e H e H ie  sa^amoHHOH eyM M M  B b B h -  
J ieH c x y io  K a 3 eH H y io  I l t u a n i y , Bb x o m o p o f i  6 y -  
A y im . oG bBBjieH K  KOH^Hpiw M cp o x H  nO cm aB K it n o -  
n ip eÓ H aro  np O B iaH m a. M.  I U k j I o b b  M apm a f> flHH 
1 8 3 9  ro /ta .

I ’eHepaJtb llKmeHAaHnib 1 Apmin, ApnxHji.a e- 
pia  renepajib Maiopb llaporoBb.

Na żywność dla woysk w niektórych pun­
ktach W ileńskiey G uberoii , przeznaczonych do 
robot WindowSkiego kanału potrzeba prowiantu 
mąki około i3,62^ czetwierti i krup około i , 5o5 
czetwierti, na dostiwę tey ilości z woli Pana Je­
nerał Feldmarszałka Główno-Dodowodzącego iszą 
Armią Hrabiego Sakena, mają się odbydź targi w  
W ileńskiey  Skarbowey Izbie, do których nazna­
czają się terminy 22 , 2Ś i 24 następującego kwie­
tnia i przetargi 25 ,  26 i 29 tegoż miesiąca*

O czem ninieyszem ogłasza się z tern, aby zy- 
Czący dostawić pomienioną ilość prowiantu jawi­
l i  się z dostatecznemi ew ik cyam i , tak Ha zabez­
pieczenie akuratncści dostawy, jako tez na zabez­
pieczenie zadatkowey summy do W ileńskiey Skar­
bowey Izby, gdzie będą objawione warunki i ter­
miny dostawy potrzebującego się prowiantu. M. 
Szkłow marca 8  dnia 1829  roku.

Jenerał Intendent iszey Armii, Jenerał-Ma- 
jor Artylleryi Pirohow,

N o w e  d z i e ł  a.i 
W ie lk i Tydzień d la  duchownego pożytku  C hrze-  

ścian wszelkiego sianu. IVydany p rze z  X .  Jakoba 
Falkowskiego Zakonu Kaznodz. Pro. L it. W iln o  
drukiem  Józefa Zawadzkiego. Cena rubel srebrem  
je d e n , z  przesłan iem  pocztą  rubel i kop. 4o*  P rze -  
daje się w W iln ie  w  klasztorze X X .  Dominika-, 
nów  w  W oskowni i w X ięg a rn i Józefa Zawadzkiego.

Pozwolono drukować. W ilno  d. 22 marca  1829/-.  
Cenzor K olleg ia lny AsSesor Ignacy Szydłow ski.

2 w  W iln ie  w  H and lu  Bazylego Ilonczero* 
w a  na  p rzec iw  Głównego HobtwachtU W R a tu ­
szu  sprowadzono Kapeluszow  modnych letn ich  bia­
łych  i  czarnych, Kapotkowych i  Pasterskich D am ­
skich , i  m ałych , dziecinnych Z ubiorem i  bez u -  
bioru, takoż w  tym  handlu  jes t do sprzedania szkło 
stołoWe z fa b r y k i J W . M alcow a i  samowary tu l­
skie Z fa b r y k i  LomoWa.

W olno drukow ać Policm eyster Chrząstowski.

2 K om m issya Sądow a Im iennym  M onarszym  
Ukazem do dzieł i  d ługów  J IV . H rabiny R zew u s-  
k iey  odrębnie ustanowiona, p ragnąc oddawna ry-  
ch leyszy ile  bydź może, nadać dziełom  postęp, nie­
jednokrotnie w ierzycieli i  pretensorów  p rze z  ga ­
zety  i  p rzez  pośrednictw o B.ządow w zyw a ła , aby

W pretensyach p rzez  się objawionych aktoraty swo­
je  do regestru Sądowego p o d a w a li, w  czym  aby  
strony do większey akuratności pobudzić, n ieraz  
ostrzegała, że aktoraty do regestru Sądowego po ­
dane, ńiezw ażając na  zaoczność rozpoznawać  
będzie; lecz gdy takowy środek do czynnieyszego  
w pisów  podaw ania  n ie za ch ęc ił, i  za  uform ow a­
niem  się zupełnego kom pletu regestr Sądow y n ie  
raz do ostatniego aktoratu odsądzonym został, K om ­
m issya zapobiegając dobrowolney stron nieczynno- 
sci, zn a la zła  się przym uszoną mocnieyszych u żyć  
srodkow , i  p rze z  rezolucyą d. 5 o lipca  1827 r .  
nastała., a  p rze z  gazety ogłoszoną, wszystkich ob­
w ieściła , że je ś li  podaw ane do R egestru  Sądowego  
w pisy po dzień  1 ąbra tegoż 1827 roku odsądzone— 
m t zostaną, i K om m issya w  porządku likw idacyi 
aktoratow do rozw iązania  m ieć nie będzie, tedy  
samo stron nieprzychodzenie za  dobrowolne o d p re -  
iensyi odstąpienie poczyta  , regestr Sądow y za m ­
knie i  do zdeklarow ania  upadku p rzys tą p i, skut­
kiem  jakowego postanowienia, aktoraty w  regestrze  
Sądowym rozmnożone dotąd is tn ia ły , i  S ą d  roz­
w iązaniem  onych p r z y  z ła tw ien iu  innych p r ze d ­
miotów zaym ując się, gdy dostrzega, że  w  rege­
strze Sądowym  ju ż  niem a aktoratow do odsądze­
n ia; z in form acyi zaś p rzez  K a ncella ryą  Sądow i 
sw em u przedstaw ioney okazuje się, że niektórzy z  
Adwokatów od stron- umocowani, w  ce lu  przygo­
towania się do spraw  , dokum enta p rze z  strony  
kom ponowane za  rew ersam i oddawna pobra li, a  
mianowicie: A dw okaci F lu  S tar okonstanty now skie-  
go IV . Ignacy Bagieński, w zią ł całe dzieło kom-  
portacyyne J IV . TFacława Hrabiego Rzew uskiego, 
oraz dzieło W . P a w ła  K uczalskiego, IV . G erm an  
Niepokoyczycki dzieło J IV . Jana K azim ierza  M ło -  
deckiego, Chlebcewicza B oryczew  skiego , i  Piotrcz 
IVirskiego, IV. Fortanant N ehrebecki dzieło S ta ­
nisław a Zakrzewskiego, IV . J ó ze f Szum ski dzieło  
Layby Kazawczyńskiegó, IV . A ndrzey D ąbrow ski 
dzieło JO. X c ia  Eustachego Sanguszki, A dw okat 
Są d u  (}ł. Podolskiego, IV . S tąn isław  Szczaurski 
dzieło IV IV . A dam a i Franciszka D arow skich; i  
IV . Jan P u tia tyck i w łasne swoje dzieło pobraw ­
szy, dotąd wpisów do regestru Sądowego n ie  p o ­
da li, pretenSye zaś i  dzieła K arola Leduchow skie- 
go, B ryg idy  Szpaczyńskiey, Felicyana Gomolin-  
skiego, M ich a ła  Fques de IVidycz, P io tra  B ed n a ­
rza  , A nny GąsioroWskiey, M oszka M ichelow icza  
Brodzkiego, E w szyi M am eyza, M a rya n n y  C hm iel-  
nickiey , Gabryela Cieszkowskiego, K aspra W a li­
górskiego, Franciszka Stefańskiego, Eustachego  
M iączyńskiego , R óży Borow skiey, Józefa  S za fn a -  
gla , tudzież .konwentów K arm alitów  B osych K a ­
mienieckich, Franciszkanów Kam ieniecko-G rodec- 
kich,, W IV . J. X ię ży  Jana K om ornickiego S a -  
wrańskiego, Józefa  M łodzianowskiego K ow elskie- 
go, Bachów  skiego M aciejow skiego , i  Antoniego  
Lwow icza Choticzowskiego Proboszczów , w  K om -  
missyi objawiono, czy li kom u p rzez  strony do ich  
popierania  są przyporuczonem i , żadnego w  dzie­
łach Sądowych niem a śladu, i te leżą  bezczynnie, 
Kommissya zaś na  rozkaz JE G O  I M P E R A T O R -  
S K I E Y  IV Y S O K O S C I  C E S A R Z E IV IC Z A  ob­
jaśn ia jąc  się rapportem  sw ym  p od  dniem  ią  zebra 
1828 r. za  N . 376 p rzesła n ym , doniosła, że l i -  
krvidącyą w  ciągu kilku  miesięcy ukończyć spo-



dziewa s ię ; chcąc zadym istotnie to spełnić, i 
W szelkiey dalszey zwłoce w porządku likwidacyi 
położyć tam ę, Postanowiła po raz ostatni wszyst­
kich wierzycieli i pretensorów do majątku JW . 
H rabiny Rzewuskiey ubiegających się zawiado­
mić, Se przychodzenie stron w porządku likwida­
cyi do d. 20 maja r. b. 1829 ogranicza, i  od 
dnia wyzey w zmienionego upadek dla nieprzy- 
chodzących wskazuje, dla czego aby w dziełach 
przez Adwokatów i same strony dla przygotowa­
nia  się rozebranych wpisy za pozwami w regestrze 
Sądowym do dnia 20 maja r. b. podanemi zosta­
ły , wy z wzmienione osoby zobowiązać, a  względem  
dzieł duchownych, które upadkowi podpadać nie 
mogą i tych wszystkich o których niema wiado­
mości, czyli one przez Pryncypałów komu z umo­
cowanych są przypóruczonemi, polecić umocowa­
nemu czyli Prokuratorowi massy J W . Hrabiny  
Rzewuskiey W . Przecławskiemu, aby on z pozwów  
od massy po w ierzycieli wyniesionych wpisy w re­
gestrze Sądowym w ciągu czasu do wyzey ozna­
czonego term inu umieścił, i te jeśliby się strony 
nie jaw iły , należnym porządkiem Sądowi do roz­
w iązania przedstawił, po przeyściu zaś powyższe­
go term inu, to jest po upłynieniu dnia  20 maja 
T. b. , ze żaden aktorat w porządku likwidacyi 
przyjętym  nie będzie , i regestr sądowy za zam­
knięty jest poczytanym, Sąd Kommissyi ogłasza, a  
W postępie sądowniczych działań do stanowienia 
massy fo rtu n y  J W . Hrabiny Rzewuskiey, przystą­
p i  W jakowym celu osobną ocięgę do wpisywania 
aktoratów w przedmiocie Konstytucyi massy kan- 
cellaryi Sądu swego sporządzić poleca, a strony 
i  kogo to interesować może , do należnego przy­
gotowania się wcześnie obowiązuje, aby Sądowe 
działania żadnemu nie podlegały zatrzymaniu; z 
tym  atoli zastrzeżeniem". &e ponieważ przowidzieć 
nie można, jak  prędko zjazdy przez Sąd  Kommis­
syi do wyśledzenia niektórych gruntowych preten- 
syów; i  zebrania rachunków z niektórych posia- 
daczów przeznaczone i przeznaczyć się mogące, 
dla  niewstąpienie jeszcze wszystkich kandydatów 
w  rzeczywiste obowiązków pełnienie, ukończonemi 
tostaną, przedmiot zaś takowy z natury swojey 
należy do stopnia likwidacyi długów, przeto osta­
teczne tabelli długów uformowanie i  rozwiązanie 
ich pierwszości do ukończenia pomienionych arty­
kułów pozostać musi. Skoro zaś takowe zjazdy zła -  
twionemi i przez Sąd  swóy rozwiązanemi zostaną, 
Kommissya nieomieszka wszy sto to, co się ze zjaz­
dów wykryje do stopnia likwidacyi zamieścić, i 
następnie w czasie do tego odpowiednim tabellę 
Ogólną długów z właściwym każdemu pierwszeń­
stwem ułożyć i  komu należy objawić, aby zaś tak 
sam i wierzyciele i pretensorowie, jako też ich u- 
moc -wani niewiadomością o terminie zdeklarowa­
nego od dnia 20 maja 1829 r. upadku, wyma­
wiać się nie mogli; odnieść się do Rządów Gu- 
berskicli guberniów: W ołyńskiey, Podolskiey i K i-  

jowskiey, aby takowe Kommissyi postanowienie po  
powiatach ogłosić rozkazały , a  do Ziemskich i 
M ieyskich Policyów Starokonstantynowskiey, K rze- 
mienieckiey, Kamienieckiey, Bałtskiey i Kowel- 
skiey, aby wyżey wyrażonym Adwokatom stosownie 
do ich mieszkania, toż postanowienie objawić, 
wreszcie do Konsystorzów duchownych aby klasz­
torom i Proboszczom wyzey poszczególnionym po­
dawać wpisy i Deputatów do rozpoznania ich p re -  
tensyów kommenderować, i  o tym Kommissyą za­
wiadomićt raczyły, oprócz tego jeszcze dla dokła- 
dnieyszego wszystkich kogo to interessować może

obwieszczenia, do Redakcyi Kuryera Litt. przesłać 
odezwę aby ta w publicznych wiadomościach po  
trzykroć ogłosić kazała, oczem JEGO IM P  E R  A- 
T O R S K IE Y  M O Ś C I C E S A R Z E W IC Z O W I od- 
raportować. Działo się w Starymkonstantynowie 
na sessyi roku 1829 mc u marca 6 d.

Zastępujący Prezesa Kommissyi W incenty  
Jezierski.

Członek Kommissyi i Kawaler M ikołay Po- 
powski.

Członek Kommissyi Adam Siedliski.
Zastępca Członka Kommissyi W incenty Szyrm a.
Zastępca Członka Kommissyi Ignacy Kotkowski.
Zastępca Członka Kommissyi Józef Rutkowski.
Zastępca Członka Kommissyi Antoni Turowski.

Z a  Sekretarza Tatarowski.

W edle Ukazu JEGO IM PERATORSKIEY 
MOŚCI Samowładnącego całą Rossyą etc. eto. etc.

2 Pozew edyktalny przed Sąd Taxator- 
sko-Exdywizorski Magistratu W ileńskiego w 
referencyi do wszelkich dowodów, i żałob w y-  
naszanych, z instancyi Daniela Bukszy  byłego Ła­
wnika M. W . ,  Urodzonym Annie matce , F e -  
l ix o w i , Janowi i Michałowi synom Brzozow­
skim Podstoll. i Podstoll., Starozakon. Josielowi 
Szmuyłowiczowi Bayraktowi sukcessorom lek i  J o -  
sielowicza , mieszkańca miasteczka Turca  , Ga­
bryelowi Hercykowiczowi i Mejerowi Kadyse- 
.wiczowi, napastnym pretensorom, Ur, Antoniemu 
Grzymayle , Maciejowi Pawłowskiemu b. Bur., 
Kapit. W .  Pol. Falkienowi, Szymonowi Orłow­
skiemu Ad. Sub. W ile ń '  do zatwierdzenia wy­
danych świadectw i wyznania prawdy ; UU rr. 
Janowi Marcinkiewiczowi Żabie Komandarowi 
i .  Depar. Gubernii W ileń . Prezydentowi Kawa­
lerow i, Jędrzejowi Śniadeckiemu Konsyliarzowi 
Stanu, Ignacemu b. Marszałkowi W ile ń . ; Micha­
łowi Członkowi Kom. Edukacyyney braciom Ba­
lińskim sukcessorom ś. p. Ignacego Balińskiego 
Konsyliarza Stanu, Karolowi oycu , Janowi sy­
nowi Prezydentowi M. W .  Bukszom, sukcesso­
rom zeszłego Antoniego Pacewicza i administra­
torom, Franciszkowi Poznańskiemu b. Prezydent. 
M. W .  , Johanowi Berknerowi , Krzysztofowi 
W elę row i sukcessorom Jakóba Sznachemberga 
zegarmistrza, Johannie imo Unibehaumowey, te ­
raz Balfnerowey pod assystencyą męża, Annie i 
Johannie córkom , F rydrykow i synowi Umbe- 
haumom zeszłego Ludwika Umbebauma sukces­
sorom, Anieli Gurnowskiey sukcesor. Karola 
A u licha , Michałowi Dawrowskiemu, Star. Ley- 
bie Aronowiczowi Gordonowi, Faywiszowi Abra­
mowiczowi , F ryderykow i 1 Jozefacie Mejerom 
Obywatelom M. W . ,  Ignacemu, Rozalii i Ada­
mowi Kaczyńskim sukcessorom zeszłey Antoniny 
z Kaczyńskich imo voto Grubowey impost Da- 
n ielowey Bukszyny i daszym pretensorom , je­
dnym do kassaty niesłusznych stosunków drugim 
do obliczenia się. A zaś z obżałnemi debitora- 
mi do przysądzenia summ następnych; jakoto: na 
Janie Jakubowiczu u X X . Bernardynów W ileń . 
zostającym, w czasie Pisarstwa jego przy bro­
warze, za remanent różnym osobom rozdanego 
piwa, od roku 1797 zł. poi. 524o zaś z

Gwardyanem i całym kon­
wentem o zatwierdzenie iterum zakładającego się 
na fundusz Jakubowicza aresztu; na Gulskim od 
roku  1798 zł. i 44 . Na W asilu  Jakow-
lewiczu, w Rydze dopiero mieszkającym ód ro-



ku 1801 zł. 1200. Na skucessorach zeszłego drzejewskiego mieszkającym, z zatwierdzeniem ti 
W incentego Minkiewicza Bur. W ileń . od ro -  tegoż Andrzejewskiego aresztu zł. 4 o. Na Ley- 
ku 1799 z ł - 608. Na JarJ;j Rodziewiczu b. słu- zerze Szmuyłowiczu w domu Faywisza mieszka- 
dze Kupca W ileń . Szwarlza, od roku i7g9  zł. jącytn z zatwierdzeniem u tegoż Faywisza are- 
96. Na Helenie Olizarowiczowey za dług ze- sztu zł. 22. Na Sztnuyle WulfowiczU w domu 
szłego jey męża Olizarowicza od r .  1799 zł. 204 . Ur. Szczytów w m ieście  W iln ie  mieszkającym 
Na Kisłowskiey ad praesens K reczm e- ż zatwierdzeniem U Ur. Szczytów aresztu zł. 56.
rowey od r. 1802 zł. 162. Na Fleyszerze dzier- Na Abramie Orelowiczu w domu Berkmarta 'Ze- 
żawcy poczty w Jedlinie od r .  1802 zł. 100. garmistrza w m ieśc ie  W iln ie  mieszkającym ż ża- 
Na Iwanowskim Sekretarzu od r .  1802 zł. 60. twierdzeniem U Berkmana aresztu zł. 12. Na 
Na Kryszkiewiczowey i dalszych zeszłego Szy- Jankielu  W e rn e rze ,  w domu Łitmana mieszka- 
mona Kryszkiewicza sukcessorach od r. 1806 jacym zł. 5o. Na Leybowey W iłkom ie r .  zł. 5 i ,  
zł- 1000. Na Macieju Siatkowskim b. Aktorze Na Sewerynie na Pohulance mieszka-
Teatru  W il .  a teraźnieyszym Regencie Granicz- jącym od r. 1796 zł. 88. Na Józefie Klima- 
nym zł. 84 . Na W incentym  Rynkiewiczu b. P i-  szewskim Obywatelu W ileń . od r .  i 8o4 ybra 12 
sarzu Browarnym zł. 172. Na Antonim Zale- zł. 269. Na sukcessorach Duchnowskiego S te l-  
skim , za obligiem 1806 r .  Apr. 5o wydanym macha od r .  1808 janUar. 16 zł. 222. Na Anto- 
zł. 468 . Na tymże bez dokumentu od r. 1807 nim Grzymayle r a z : rubli sr, 10 0 ,  drugi raZ 
zł. 4g6; a dla większey pewności sądzenia tych czer. zł. 4 o. Na sukcessorach Gaspra Dauszkie- 
summ i na Pisarzu Rynkiewiczu tanquam ka- wicza woźnego Pttu  W ileń . za dokumentem i bez 
wencie Zaleskiego. N a  T e o d o r z e  W ieczorowey dokumentu od r .  1801 zł. 2553. A zaś O rze- 
za dług zeszłego jey męża Wieczora zł. 222. chowskiemu Rymarzowi do złożenia obligu od 
Na sukcessorach zeszłego Ignacego W ańkowicza woźnego Dauszkiewicza gał. wydanego, lub do 
Vice Mar. Oszmiań. z zastawy obligu, do odpo- zapłacenia summy za onym należney. Na Anto- 
wiedzi zobowiązania. Na Szlomce Faywiszowiczu nim Bukowskim za dokumentem od r .  1791 zł. 
za dokumentem w roku 1787 X bra 25 datnym 80. Na Ostrowskim u anteprenera K a-
zł. 800. Na Janie i Zuzannie z Peterselów żyńskiego na usługach zostającym od r .  1799 
Bachmanacli małż. lub ich sukcessorach za dwó- maja 24 zł. 288 a z sukcessorami Każyńskiego 
ma dokumentami i bez dokumentu od r .  1799 o aprobatę aresztu. Na Kilińskim zł. 1 I 2 . Na 
zł. 4922. N aFelix ie  Kołotowskim Chor. b. W .  sukcessorach Zeszłego Mateusza Borkowskiego 
Pol. zł. 4 oo. Na Józefie W rotnowskim  Grodz- Bur. W ileń . od r. 1802 junii 5 zł. 46. Na Fay- 
kim Ptu  Trockiego Pisarzu, za dokumentem as- telu Abelowiczu Kantorzyście , prawem zakaza- 
sygnacyynym Janowi Bachmanowi w roku  1808 nych pobierającym procenta i od r. sr. 3oo wli- 
Mar. 5 danym, a od tego, żłł. Bukszy przekaza- czającym r . sr. 5o procentów, tych przeborów 
nym czer. zł. i 4 . Na Janie Statkiewiczu b. pospołu z dziesiątą częścią kapitału wytrącenia, 
Pisarzu Browarnym za pokazany remanent zł, a osobno na konto kapitału r. sr. 55 wydfetrun- 
5422 a osobno: dwóch summ na nim, jedney zł. kowania. A zaś z Mowszelem Leybówiczem ka- 
42 drugiey zł. 84. Na Janie Januszewskim b. wentem Faytela co się tycze r .  sr. 5oo do p rzy-  
Strażniku w Magistracie W ileń .  zł. 54. Na An- świadczenia. Na Komandorze Marcinkiewiczu 
tonim Statkiewiczu zł. 8a. Na Antonim Koza- Żabie Prezydencie i .D e p a r .  za dziesięć beczek 
kiewiczu mieszkającym nad rzeką W iliją  zł. 55. grochu zapłaconego a niewydanego zł. 800. Na 
Na i Teresie Hryniewskich Sekre-  Owsieju przy Zielonym moście na usługach zo-
tarz. w Poczt. W ileń . zł. 108. Na Katarzynie stającym zł. 22. Na Josielu Ickowiczu za win-* 
Podgurskiey od r .  1807 aug. 20 zł. 88. Na nika u Umbehauma zostającym zł. 26 gr. 20, a 
Krzysztofie W ilhelm ie Szunerdzie i Janie Gotli- z Umbehaumami do utwierdzenia na winnika a- 
bie Szunerdzie jego poręczniku za dokumentem resztu. Na Michale Barchinowie u Umbehau-
1811 r .  amr i 4 zł. 200. Na Szymonie Maciu- mów przy Browarze służącym z zatwierdzeniem, 
lewiczu za dokumentem w r .  1812 mar. g zł. u n;ch aresztu zł. 13 gr. 10. Na Karolu K ru p -  
go. Na Floryanie Milkiewiczu za dokumentem skim zł. i 84. Na Józefie Adamowiczu przy
1812 r .  januar. 4 . zł. 5oo. Na Rokickim pod wodney kommunikacyi zostającym zł. 24. O wska- 
majątkiem P P .  Benedyktynek W ileń . Halinem Zanie tych wszystkich summ z procentami do 
mieszkającym zł. 66 gr. 20. Zaś z PPm i Be- massy pod konkurs idącey, na wszelkich fundusz 
nedyktynkami do approbaty aresztu. Na Pań- z wolnym exekwowaniem skutków prawa Stat. 
kiewiczach Ad. Sub. T rockich  sukcesorach ze- o zatwierdzenie iterum założonych aresztów ; o 
szłegoKomor. Skarżyńskiego zł. 100. Na Pawle aprobatę, żał. dowodów , o zawarowanie activi- 
i Katarzynie Leniewiczach od 1807 r .  zł. 168. talem loci standi na wypadłe kondetnnaty prae-  
N a Rudełmanie Jubilerze zł. 4 o. a via solulione, a z pretensorami stosunki Oppugno- 
zaś u U r. Podczaszym Piłsuckim o approbatę wane de nullo dato et accepto mającemi, o wy- 
iterum na Rudelmana pensyą zakładającego się śledzenie tychże stosunków waluty i onych u- 
aresztu. Na Janie Szybakowskim Por. zł. 88. nikczemnienia. Za kondykta stosownie do praw 
Na Mikołaju Bohdanowiczu u Ur. Refkowskie- pokarania ; a z tradycyynemi posesorami i ad- 
go mieszkającym zł. 57, a z Ur. Rewkowskim o ministratorami , a k tó w ,  na mieyscu w domach 
zatwierdzenie aresztu; na Anieli Bortkiewiczo- popełnienia i wszystkich Szczegółów sprawdze- 
wey u Ur- Przyałgowskiego Deputata z zatwier- nia ; skryptów nie podług prawa sprawionych 
dzeniem u niego aresztu zł. 70 gr. 10. Na Bar- znikczemnienia , za podeyścia mianowicie przez 
barze Nowickiey u Ur. Towiańskiego mieszka- żydów dokonane onych pokarania , stosunków 
jącey, z zatwierdzeniem u niego aresztu zł. 24. niesłusznych skasowania ; na administratorach 
Na Antonim Skurewiczu w domu Balcewicza mie- summ z intrat pobieranych i za dezolucyą domów 
szkającym z zatwierdzeniem u Balcewicza aresztu z procentami, na nich wskazania; amissyi w ie- 
zł 17 gr. xo. Na Skurewiczu w domu Ur. An- czney na niestawających zapisania, o uchylenie

C)



nieprawnych i niesłusznych Obwałowanych pro-  
bacyów, do dowodu i odwodu etiam iuramento- 
wey ewazyi żał. bliższym uznania , aresztów za­
łożonych zatwierdzenia , o udecydowanie tego 
•wszystkiego co w sprawie dowiedzionem i o co 
proszonem będzie.

R oku  1829 inar. 22 woźny świadczę iż ko­
pie takowego pozwu Edyktalnego zgodne z au- 
teatykiem z Instancyi Jmc Pana Daniela Bukszy 
Ławnika , J W W .  W W .  Szlachetnym i Staro- 
zak., jedną Janowi Jakubowiczowi, 2gą Xiędzu 
Gwardyanowi i całemu Konwentowi Bernadyn. 
W ile ń .  3cią Gulskiemu; 4 tą sukcessorom zeszłe­
go W incentego  Minkiewicza, 5tą Helenie Oli- 
zarowiczowey, 6tą Kisławskiey ad praesens K re -  
czm erow ey , 7 sukcessorom zeszłego Szymona 
K ryszk iew icza , 8 W incentem u Rynkiewiczowi, 
9 Antoniemu Zaleskiemu, 10 sukcessorom ze­
szłego Ignacego W ańkowicza Vice Mar. Oszmiań. 
11 Janowi i Zuzannie Bachmanom, 12 Felixowi 
Kołotowskiemu Chor. Janowi Statkiewiczowi 
Sekr. w Pocztamcie W ileń .,  i 3 Szymonowi Ma- 
culewiczowi, i 4 Szymonowi Rokickiemu, i 5 P rze-  
łoźoney P P .  Benedyktynek W ileń .,  16 Katarzynie 
Leniewiczowey, 17 Rudelmanowi Jubilerowi w 
kamienicy J  W . Piłsudzkiego, a 18 temuż J W .P i ł -  
suckiemu Podczas. W .  X . Lit., 19 Janowi Szyba- 
kowskiemu Por.,  Mikołajowi Bohdanowiczowi u 
W .  Rewkowskiego mieszkającemu, 20 a 21 temuż 
W .  Rewkowskiemu z aresztem , 22 sukcessorom 
zeszłego Mateusza Borkowskiego Bur., 23 Szmuyle 
W ulfówiczow i w domu Szczytów , a 24 tymże 
Szczytom , 2 5 Abramowi Orelowiczowi u W .  
Berkmana, 326  temuż Berkmanowi Zegarmistrzo­
wi , 27 sukcessorom Gaspra Dauszkiewicza wo­
źnego j 28 Orzechowskiemu Rymarzowi, 29 Um- 
Behaumow, 3 o Antoniemu Grzymayle, 3 i  Anieli 
Bortkiewiczowey, 32 sukcessorom zeszłego Sta­
nisława Sylwestrowicza R egenta, 33 Karolowi 
B,ukszy a 34  Janowi Bukszy Prezydentowi, 35 
J W W .  Ignacemu b. Mar. a 36 Michałowi człon­
kow i Komis, edukac. braciom Balińskim sukces­
sorom ś. p. Prezydenta Balińskiego , 3 /  J W .  
Janowi Marcinkiewiczowi Żabie Komandor. P re ­
zydentowi 1 Depar, Sądu Gł. W ileń . kawał., 
38 J W -  Jędrzejowi Śniadeckiemu Sowiet., 3g 
W W -  Annie matce, Felixowi, Janowi i Micha­
łowi synom Brzozowskim Podstol. i Podstol., 4 o 
Antoniemu Mazurowskiemu, 4 i Janowi Rodzie­
wiczowi i dalszynj w mieście W ilnie  popodawa- 
łem , areszta do rozprawy finalney przyparęczy- 
ł e m , a jedną kopią osiadłości nie mającym do 
drzw i sądowych przybiłem i o rozprawie w Ma­
gistracie W ileń . zapowiedziałem. Dat ut supra.

Augustyn Jackowski woźny P tu  Wileńskiego.
R oku  1829 mca marca 22 dnia Przed akta­

mi Grodzkierai P tu  W ileń . obecnie stawając wo­
źny wgórze wyrażony relacyą ninieyszego Pozwu 
itrzędowie zeznał.

Przyjąłem Regent Onufry Horodeński.
W olno  drukować. W iln o  20 marca 1829 r .  

A. Powstański P rez . Kom. Genz. W il .  Radca Kol. 
i  Kaw .

2  w  M a g i s t r a c i e  M i a s t a  T P i l n a  o d b y ­
w a ć  s i ę  b ę d ą  w  d n i a c h  1. 2  i  5 n a d c h o d z ą ­

c e g o  m c a  a p r y l a  ó d  g o d z i n y  o c i e y  p o  p o ł u ­
d n i u  p u b l i c z n e  l i c y t a c y e  n a  o d d a n i e  z  d n i a  
25 t e g o ż  m c a  a p r y l a  w  j e d n o r o c z n ą  a r ę d o w -  
n ą  d z i e r ż a w ę  d o m o w  w  M .  W i l n i e  E l i a s z a  
N o t e l o w i c z a  Z a m b e r g a  p r z y  u l i c r  Z m u y d z -  
h i e y  p o d  N , 0 2 q  , D a w s z k i e w i c z a  n a  Z a r z e c z u  
p o d  N .  55 j  i  W i e n n i c k i e g o  p r z y  u l i c y  ś .  S t e -  
f a ń s k i e y  p o d  N .  1 ,2 2 5  e x y s t u j q c y c h , o r a z  
p o ł o w y  d o m u  S t a r o z a k o n n e g o  P e y s a c h o w i -  
c z a  i  L e y b o w i c z a  p r z y  K o n n y m  R y n k u  p o d  
N .  1245 p o ł o ż o n e g o . 'K lo b y  w i ę c  ż y c z y ł  t a k o ­
w e  d o m y  w s z y s t k i e  l u b  k t ó r y k o l w i e k  z  n ic h  
w z i ą ś ć  w  a r e n d ę  , z e c h c e  n a  o z n a c z o n e  d o  l i -  
c y t a c y i  t e r m i n a  j a w i ć  s i ę  d o  M a g i s t r a t u  W i ­
l e ń s k i e g o , g d z i e  i  o  w a r u n k a c h  c z y l i  k o n d y -  
c y a c h  p o i n f o r m o w a n y  b ę d z i e .  R o k u  1 8 2 9  m c a  
m a r c a  25 d n i a .

M a r c i n  S t r a u s  B u r m i s t r z .

2  N a  o d d a n i e  z  d n i a  25 n a d c h o d z ą c e g o  
m c a  a p r y l a  w  j e d n o r o c z n ą  a r ę d o w n ą  d z i e r ż a ­
w ę  d o m u  G u r k l e y t o w  w  M .  W i l n i e  p r z y  u l i c y  
Z a m k o w e y  p o d  N .  1 8 8  e x y s t u j ą c e g o , o d b y ­
w a ć  s i ę  b ę d z i e  w  M a g i s t r a c i e  W i l e ń s k i m  
p u b l i c z n a  l i c y t a c y a  w  t e r m i n a c h  1 , 2  i  5  t e ­
g o ż  m c a  a p r y l a .  Ż y c z ą c y  w ię c  w z i ą ś ć  t a k o ­
w y  d o m  w  d z i e r ż a w ę  z e c h c ą  n a  o z n a c z o n e  
t e r m i n a  p r z y b y d ż  d o  M a g i s t r a t u  W i l e ń s k i e ­
g o , g d z i e  i  o  w a r u n k a c h  d o  t e y  l i c y t a c y i  p o ­
s ł u g i w a ć  m a j ą c y c h , p o n i f o r m o w a n i  b ę d ą .  R .  
1 8 2 ^  m a r c a  25 d n i a .

L u d w i k  W e i n c i e h r  R .  M .  M .  W .

2  Z a  D e k r e t e m  M a g i s t r a t u  W i l e ń .  w  
s p r a w i e  E x d y w i z o r s k i e y  f u n d u s z u  S t a r o z a k o n .  
Ż a k ó w  d n i a  i j  p r z e s z ł e g o  m c a  f e b r u a r i i  z a ­
p a d ł y m ,  n a  w y p r z e d a ż  d o m u  t y c h ż e  Ż a k ó w  
w  M .  W i l n i e  n a  S a f i a n i k a c h  p o d  N . 552  
p o ł o ż o n e g o , o r a z  m ł y n u  t a m ż e  e x y s l u j q c e g o  
i  r u c h o m o ś c i , o d b y w a ć  s i ę  b ę d z i e  n a  m i e y s c u  
p o ł o ż e n i a  t e g o ż  d o m u  p u b l i c z n a  l i c y t a c y a  w  
t e r m i n a c h  1 , 2  i  5 n a d c h o d z ą c e g o  m c a  a p r y l a  
o  g o d z i n i e  t r z e c i e y  p o  p o ł u d n i u , o  c z e m  p r z e z  
n i n i e y s z ą  a w i z a c y ą  P u b l i c z n o ś ć  z a w i a d a ­
m i a m .  R .  i 8 2 q  m c a  m a r c a  25 d n i a .

L .  W i i n z i e h r  R .  M .  M .  W .

2 R oku  1829 m arca 21 dnia. R ada  Miey- 
ska W ileńska  uwiadam ia Publiczność, iż bę­
dzie wypuszczać przez licytacyą folwarek miey- 
ski Kupryaniszki zowiący się, o pięd w iorst  od 
miasta W iln a  między trak tem  Ogzmiańskim i 
Lidzkim leżący , w  12 letnią arend o wną dzier­
żawę od dnia  23 ap ry la  bieżącego i82g  roku p o ­
czynającą się. Na jakow ą licytacyą naznaczone 
są termina: iszy dnia  3 , 2gi dnia 4 , 3 ci dnia 6 
i na przetarg  dzień 9 tegoż mca apry la . Azatem 
życzący wziąść takow y fo lw arek  w arędow ną 
dzierżawę raczą jawić się z dostatecznemi ew ik -  
cyami na licytacyą na Ratusz do Izby R ady  
Mieyskiey W ileńskiey, gdzie i punkta przed li- 
cytacyyne, oraz inw entarz  okazane będą.

K aro l W e n e r  R. M. W .
Pismowodca Rady Mieyskiey Marcin Pozlew ics.



DODATEK. D O  GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N. 5j.
/W ilno dnia  27 M arca v. s. 182g roku.

O g ł o s z e n i e .

Z  polecenia J /W . Gubernatora Cywilnego 
/W ileńskiego.

D e p a r t a m e n t  Ins pek to r sk i  Głównego Sz ta ­
b u  J E G O  C E S A R S K I E Y  MOŚCI,  przy p rz ed -  
pisaiiiu, rozes łanem po całey wiedzy woy.ko 
wey,  przesyłając exemplar / ,  Ukazu Rządzącego 
S enat u ,  nas tałego d n ia  5 m arc a ,  z wypisaniem 
N a y w y ż e y  po tw ie rd zouey  w dn iu  6 lutego 
1828 r o k u  Opinii  R ady  Pańs tw a ,  ażeby mało ­
le tn i  (HeAopocjui) ze s t an u  szlacheckiego,  p r o ­
szący o przyjęcie do służby woyskowey,  ° |ne  
cznie sk ład al i  kopije p ro toku łow  Zg romadzeń  
Szlacheckich,  przez  k tó re  familije ich wnies io­
ne  są do xiąg Szlacheckich,  m e t ry k o w e  ś w ia ­
d e c t w a  poświadczone przez Kousys oiz,  1 
wn iez  a k t a  w  cudzoziemskich językach,  łącząc  
w  to i polski z t łumaczeniami ,  zaswiadczone-  
mi  przez t r a n s l a to r ó w  urzędowego mieysca,  
p rz ed  pisuje, ażeby wy zey  wymienione d o k u -
L u t .  pray prośbach »„ to le ln ,cU  byty koo.oęp-  
nie podawane do Departamentu Inspektorskie-  
E0. bez nich zaś próśb zgoła nie przyymowac.

’ A jako wieln  ze szlachty,  przyjezdzającey 
do W a r s z a w y  z prośbami ,  o przyjęcie do s łu ż ­
by  w oysko wey,  osobliwie zaś z guberrny p o l ­
skich skł ada ją  d o k u m e n ta  zawsze p r a w ie  n i ed o ­
s ta teczne,  albo zupełnie  ich me mają,  sk ład a ją  
zaś same ty lko  paspor ta ,  w y d a n e  im na podróż ,  
z czego w przyjęciu ich zachodzi  zw łó k a  1 p r ó ­
żna ko r r esp eu d en ey a  w z ględem pochodzenia;  
p rzeto  d l a  uchylen ia  tego na czas przyszły 
J E G O  C E S A R S K A  WYSOK.OSC C E S A R Z E -  
W I C Z ,  w rozkazie  sw ym  do F a n a  G u b e r n a t o ­
r a  Cywilnego W i leń s k ie g o  pod dn iem  4 tym 

' t e raźuieyszego m arc a  N. i 53g, przepisać raczył :  
obwieścić  w Guberni i  W i l eń s k i ey ,  przez  kogo 
należy i* ie *eli k to k o lw iek  z mało le tn ich  
z e c h c e ’ weyśdż do sluzby woyskowey,  te dy  
przy prośbie swojey koniecznie jest  o b o w iąz a ­
ny n ap rzód  złożyć kopią  p ro to k o łu  Z g ro m a­
dzenia  Szlacheckiego,  przez  k tóry  familia p r o ­
szącego się do s łużby przyznane ma sz lachec two ,  
m e t r y k o w e  o uro dzen iu  św iadectwo  p o ś w i a d ­
czone przez  Konsysto rz ,  1 jeżeli te d o k u m e n t a  
b ę d ą  pisane w  języku polskim, wtedy koniecz­
nie z t łumaczen iami  na Rossyyski z p o ś w ia d ­
czeniem t r an s l a to r a  urzędowego mieysca,  r ó ­
wnie  i wszystkie ak ta ,  pisane w językach c u ­
dzoziemskich z ta k iem iż  przekładami ,  bez k t ó-  
ry c h to  d o k u m e n t ó w  n i k t  do  służby p r u t y m  
nie będzie i prośby o to zostaną bez żadnego 
sk u tk u .

, 5. S iemień Sie rhi e jew , 16. Karo l  Łl imer ;

5 Od  Mińskiego Gnb eruia lnego  Rządu  ogła­
sza się, iż wzięci w tu teyszey gubermi  za » ie- 
okazauie piśmie św ia d e c tw  i włóczęgostwo, a -  
resztanci ,  powiada jący ,  iż mieysca sw o jeg o u r o -  
d/.euia i s t anu  niepamiętają :  1. Michał  i i u c h -
t in  , o- Grzegorz F e lk e rzam ,  3 . K ouon  , 4 J a n  
M a l c z e w s c y ,  5 . S iemień I w a n o w ,  6. Mikołay 
F ie d o r o w ,  7• Johan  R eyuow  , 8. Herasim I!jn, 
g. T e o d o r  M icha łków ,  10. Stefan Paszko wski ,  
11. M i t e n s z  Ja nkow sk i ,  12. G abryel  l l iuch in ,  
i 3 . S te fan  T a r c z y ń s k i ,  i 4 . Ignacy Lcc zkow sk i ,

r o d e m  i w ło ś c i an a m i ,  17. S idor  M u r a t ó w  
K u r s  ki ey guberni i  Surażyńskiego Ptu ,  wsi Wo­
ło w in a ,  oby w a te la  Osipa Iw a n o w ic za  K c tb a to -  
w a ,  18. W a k u ł a  I w a n o w ,  O reu b u rsk iey  g u b e r ­
nii  , miasta Ufy, o b y w a te la  Ili  F i e d o r o w a ,  19. 
A tana zy  B l inów Pskow skiey guberni i  O s t r o w ­
skiego P tu ,  o b yw a te la  Sędziego Powia towego  
S ąd u  S t a r k o w a  I w a n a  W as i l e w icza ,  20- Ste fan  
J aw orsk i  rodem z miasta Ki jowa,  a 1. I w a n  Boh-  
d a u o w a  syn Niasow , ro d em  z M ołdaw skieg o 
miasta B u k a re s tu  , 22.  K on s tan ty  A l e x a n d r o w  
mias ta As t ra ch an ia  Kommissyoniera Obra zcow a,
2 3 . Ignacy D m i t r y e w  Ponzeńskiey gubernii  K r a -  
snosłobodzkiego P tu ,  wsi Koszczyli ,  2 4 . T im o ch  
S ie m ie now  K am ien iec  Podolsk iey  gu be rn i  L i -  
t ińskiego P t u  wsi  K o m ar o w icz  obyw ate la  K a r -  
szy, 2 5 . I w a n  A l e x a n d r o w  Ka łusk iey  guberni i  
Medeńskiego P t u  wsi K os iak ina  o b y w a te la  J e ­
n e r a ł a  Chles tina ,  26.  M a tw ie y  D e m id o w a  syn 
N ik o u o w  E k a te r y n o s ł a w s k ie y  gub erni i  A l e x a n -  
d rowski "go  P t u  o b y w a te la  ods tawnego  P o r u c z ­
n ika  Mikoła ja H n i d u i k o w a ,  27.  M icha ł  A le ­
x a n d r a  syn Babin  W o r oneżsk iey  guberni i  O s t ro -  
horskiego P tu ,  C h u to ra  M o łcza n o w a  o b y w a t e ­
la  B a b a k i n a ,  28.  I w a n  P ic t r o w  K o le s n ik o w ,  
W o r o n e ż s k i e y  guberni i  S tarobie lskiego P t u  s ło-  
bod y  Trojeckiey s k a r b o w e y  wiedzy,  29.  I w a n  
H ry h o r jew  Kostromskiey gub erni i  i P t u  wsi M o -  
ło t iua  o b yw a te la  Janszyu a,  3 o. I w a u  F io d o r o w  
T am b o w sk iey  gubernii  Kozłowskiego P t u  wsi 
fon Piki  o b yw a te la  M ich a ła  B ac l im e t j ew a ,  5 i .  
Józef H ryn ie w icz  ro d e m  z Aust ryackiego p a ń ­
s twa,  32 . S ierhiey  P i e t r o  w Ka łużsk iey  gub er n i i  
Kolelskiego P t u  oby w a te la  P io t r a  Fipcza  W o y -  
n o w a  mieszkającego w  mieście K a łu d z e ,  3 3 . 
M ax im  P a w ł ó w  S k r y p k a  W i te b s k ie y  guberni i  
mias ta N e w l a  mieszczanin  , 34 . M a tw ie y  F i e ­
d o r o w  n ie p r a w e g o  łoża u rodzony w m .  M oskw ie  
i znaydu jącym się u  żyjącego w  tero mieście n a  
ul icy  Uszy wey  górce n iemca I w a n a  C hr is t ia no -  
wicza,  3 5 . I w a n  Nieczajew Kurs k iey  g u bern i i  
Bia łogrodzkiego P t u  wsi Cze rmoszkow o b y w a ­
tela A le x a n d ra  B ra ła ,  3 6 . Józef M a r k a  syn M a ­
jewski  P a ń s t w a  Austryackiego K ro n o w s k ie y  gu­
be rn i i  miasta Myśleni ,  37 .  I w a u  I w a n o w  R u b -  
l e w  mias ta M o s k w y  oby w a te la  W o r o n o w a  ży­
jącego w tern miaście,  38 . J a k ó w  K a p u s t i n  mia ­
s ta S a r a t o w a  o b yw a te la  P o la k o w a ,  3 g. H ry b o -  
r iy  A n tono w Jaros ławskiey gubern i i  , R o s to w -  
skiego P t u ,  wsi Do łhopo łowa  o b y w a te la  H r y -  
z a w a , 4 o. Mikołay A n to n o w  F id iu  ro d e m  z 
miasta  Kamieniec  P o d o l s k a ,  4 i .  Bazyl i  W a -  
s i l jew G ra bow sk i  Kamien iec  Podo lsk iey  g u b e r ­
nii  Haysińskiego P t u  wsi  Ł u h o w  o b y w a te lk i  
Potofikiey,  42 . M ich ał  L e w o k  K ró l e s tw a  P o l ­
skiego mias teczka S ieyna o b y w a te la  M a r k o w ­
skiego, 43 . I w a n  W a s i l j e w  Czobotar  O b w o d u  
Mołdawskiego miasta B u r ł a d ,  44 . Johau Henryfe 
Godfryd  P a ń s t w a  P rusk iego  mias teczka Ty lży ,  
45 . Michał  R o m a n o w  Niżegrodzk iey  guberni i  
M aka r j ew sk iego  P t u ,  wsi Ł y k o w a ,  o b y w a te la  
Hrnzińskiego,  4 6 . Bazyli  bez nazwiska ,  i j .  S ie­
mień A e h re m o w ,  48 . W ł a s  bez nazwiska ,  n i e­
pamięta ją  mieysca urodzenia ,  4 g. Antoni  K re c z -  
k o w s k i  K ró l e s tw a  Polskiego wsi Jabłoni  oby­
w a te la  Ponia towsk iego,  5 o F i e d o r  S ie m ie now



K n ł n i s k i e y  g u b e r n i i  p o w i a t u  m a łe g o  J a r o s ł a w c a  
ws i  Spas  ł y s k a  o b y w a t e l a  H r a b i e g o  F i e d o r a  
H a  w r y ł o w i c z a  H ó ł o w n i e u a  i 5 i M i c h a ł  Ł u k i a -  
n o w  S z a t a n i e n k o  T a u r y c k i e y  gu b e rn i i  p o w i a t u  
O r e o h o w a  wsi  O b y  to czna ,  o b y w a t e l a  H r a b i e g o  
B a zy le go  D erńs owa;  na  mocy u k a z ó w  i y 65  l i ­
s t o p a d a  9 i 1807 au g u s t a  29  u z n a n i  za wło-4 
o zęg o w ,  z n ic h  p i e rw s i  4 6 c iu  o d d a n i  d o  w o y -  
s k o w e y  s łu żby ,  a o s ta tn i  5 c iu  d la  n i e z d a tn o ś c i  
d o  niey,  o d e s ł a n i  d o  f a b r y k i  w  mieśc ie  P e r m i e .  
D n i a  i 5 m a r c a  1829  r o k u .

M i ń s k ip g o  G u b e r n i a l n e g o  R z ą d u  S e k r e t a r z ,  
R a d c a  H onor ov vy  i K a w a l e r  F e l i c y a n  A r c i i n o -  
w ic z .

R a d c a  H o n o r o w y  O r ł o w s k i .

a O d  L i t e w s k o  W i l e ń s k i e g o  G u b e r n i a l n e ­
go R z ą d u  ogłasza s ię ,  iż wzię ty  W i l e n s k i e y  g u ­
b e r n i i  W i ł k o m i e r s k i m  powiec i e ,  za n ieokazanie  
p a sz po r t u ,  n i e w ia d o m e g o  stanu cz ło \v iek  M i c h a ł  
J u r j e w  bez  nazwiska ,  p ow ia da ją cy  na cxaminie ,  
iż w r e w i z y i  nigdzie n iezapisany  , u r o d z i ł  się 
w  K u r l a n d z k i e y  g u b e rn i i  , l e c z  w k t ó r y m  po­
w i e c i e  n i e w i e ,  w mają tku  BrzoWskim,  n i e j ak ie ­
go* K o m o r n i k a  , k t ó re g o  nazwiska  n iepamię ta ,  
óyca  J e r z e g o  Z a c h a r o w a ,  ma tk i  K a t a r z y n y ,  zkąd  
w  mało le tnóśc i  matka  jego wyniós ł szy  wodzi ła  
z sobą po ż ebr an i n i e ,  a po dóyśc iu  la t  zaymo-  
w a ł  się robot ą  , w '  r ó ż n y c h  n i e w i a d o m y c h  jemu 
m ie y s c a c h ;  za tem jako  wałę sa jąc y  się,  na m o c y  
u k a z ó w  29 augusta 18 0 7 ,  i 5 ok to b ra  1817 i 
51 l i p ca  i 8 2 4 ;  takoż N a y w y ż e y  po tw ie rd zo n ey  
22 m a r c a  1828  r o k u  opin i i  R a d y  P ańs tw a ,  r e -  
z o l u c y ą  G u b e r n i a l n e g o  R z ą d u  7 gr u d n ia  tegoż 
r o k u  nastałą;  uznany  za w ł óc zęgę  i odes ła ny  do 
S y b e r y i  na os ied len ie  ; o czem uwiadamiają  się 
w ł a ś c i c i e l  a lbo  g rom ad a  , do kogo ten  w ł ó c z ę ­
ga m ó g ł  na leżeć .  P r z y m i o t y  jego: wzros tu  2 ar* 
sz y n y  2§ w i e r s z . ,  t w a rz y  m a ł e y  p e ł n e y  , nosa 
m i e r n e g o ,  oczu ś w ia t ł o - s z a r y c h ,  w ło so w  na g}o-' 
Wie śwuat łobląd ,  na w ąsach  ś w i a t ł y c h  , b r o d ę  
go l i ,  na obu r ę k a c h  małe  pa lc e  p r z y k u r c z o n e ,  
'od u rod zeni a  la t  2 3 , r e l ig i i  R z y m s k o - K a t o l i c k i e y j

Assesor  J ó z e f  Szulc .  S e k r e t a r z  J a m on t .
P o w y t c z y k  W i n c e n t y  K w i a t k o w s k i .

2 O d  L i t e w s k o  - W i l e ń s k i e g o ( G u b e r n i a l -  
h e g o  R z ą d u  ogłasza się , iż wzię ty  K i j ow sk ie y  
g ub e rn i i  w B o h u s ł a w s k i m  p o w i e c i e ,  za n i e o k a -
zanie p as zpo r tu  żyd  E l l i  A b r a m o w ic z  K r y c z o w *  
s k i ,  p ow ia da ją cy  na exar ii inie,  iż r o d e m  z mia­
sta W i l n a  , tuteyszy  mieszczanin,  i we wszys t­
k i c h  r e w i z y a c h  jest  zapisany p r z y  W i l e ń s k i m  
żydo w sk im  ka ha le  , z k ą d  temu la t  7,  za wyda* 
n y m  pr zez  W i l e ń s k i  mie sk i  Magis t ra t  paszpor ­
tem , o dda l i ł  się do K i j o w s k i e y  gu be rn i i  dla 
zar o b o tk o w  , w  ciągu tego czasU odmienia ł  k a ­
ż d o r o c z n ie  paszp or ty  d o  1826 r o k u ,  a w  ty m 
r o k u  pisał  p rzez  pocz tę  l ist  do oy ca  swojego o 
od m ia n ę  paszpor tu , i n ie d o c z a k a w s z y  się jego 
p r z y s ła n ia ,  pos tanow i ł  sam iść do W  I n a ,  l ecz  
n a  d r o d z e  wzię ty  pod  s t raż;  j akowe jego p ow ia ­
danie  gd y  p ó  z robionym przez  W i l e ń s k ą  mie* 
s k ą  P o l i c y ę  wyszukaniu ,  okazało się fa ł szywem,  
w i ę c  na m o c y  ukazów 29 augusta 1807 , i 5 0- 
k t o b r a  1817 3 3 * l i p c a  18 24 ,  takoż  N a y w y ż e y  
p o t w i e r d z o n y  22 m a r c a  1828  r o k u  opinii  R a d y  
P ań s tw a,  r e z o l u c y ą  G u b e r n i a l n e g o  R z ą d u  26  o* 
k t o b r a  tegoż r o k u  nastałą,  uznany  za włóczęgę  
i  o des ł any  do S y b e r y i  na os ied len ie  ; o c zem  u- 
w iadamia ją  się w ł a ś c i c i e l  a lbo  grom ada ,  do k o ­

go* ten w łóc zęga  m óg ł  n a l e ż e ć .  P w-ymi oty  jego: 
w z r o s t u  2 arsz.  7 wiersz.  , t w a r z y  p o d łu g o w a -  
t ę y  c i e m n e y ,  oczu  ka i-ych , nosa podług owa te-  
go , w ł o s o w  na g ło wi ć  i b rodzie  c z a r n y c h  , na 
Wąsach c ie m no bl ąd  , na le w y n i  r ę k u  ś redni  p a ­
le c  n ie co  p rży k U r c z o n y ,  a u nas tępującego po 
nim p ie rw sza  sustawa i paznogieć  zepsute  p rz e z  
w oł ośn ik ,  od ur odzeni a  la t  4o .

Assesor  J ó z e f  Szulc .  S e k r e t a r z  J a m o n t .
P o w y t c z y k  W i n c e n t y  K w i a t k o w s k i .

2 O d  L i t e w s k o - W  i l e ns k i ego  G u b e r n i a l n e ­
go R z ą d u  ogłasza się , iż wz ię ty  M iń s k ie y  gu ­
b e r n i i  w  M o z y r s k im  p o w ie c i e  ża n ieokazanie  
pa szp or tu  A n t o n i  W o y e i e ć h a  syn  G r z y b o w s k i ,  
powia da ją cy  na exant in ie n a p r ż ó d  że r o d z i ł  sięr 
W i l e n s k i e y  gu b e rn i i  U p ic k ie g o  powiatu,  w ma­
ją tk u  U p i c i e ,  n a l e ż ą c y m  do o b y w a t e l a  F r a n c i ­
szka  Boufa ta ;  a p o te m  że gdzie się r o d z i ł  i h o ­
d o w a ł  się , takoż ro d z i c ó w  sw oi ch ;  n iepamię ta ,  
iż, od samego dz iec ińs twa  za'  moWał się w r ó ż ­
n y c h  n i e w i a d o m y c h  m ie y sc a c h  Mińsk iey  i W i -  
le ń s k i e y  g u b e r n i i ,  k r ó t k o  ro b o ta m i  , w rewizy i  
n igdzie  nie zap isany ,  i gdzie podczas  t a k o w y c h  
1811 i 1816  r o k u  żnaydow a ł  się nie w i e ,  na 
mocy ukazów 29 augusta 1 8 0 7 ,  ib  ok tobra  1817 
i 5 i l i p ca  1824 ,  t akoż  N a y w y ż e y  p o t w i e r d z o ­
n e y  22 m arca  1828  r o k u  opini i  R a d y  Pańs twa,  
r e ż o l u c y ą  G u b e r n ia ln e g o  RZądti  9 l istopada te­
goż r o k u  nastałą,  uznany  za w łóczęgę  'i odes ła ­
ny  d o . S y b e r y i  na os ied len ie ;  o czem uwiadamia­
ją się w ł a ś c ic ie l  a lbo  gromada  , do kogo te n  
WłocZęga mógł  n a le żeć .  P r z y m i o t y  jogo: wz ro ­
stu 2 arsz.  5^ wiersz . ,  t w a rz y  m ałey  cz ys te y  
b ia łe y  , oc zu  b ł ę k i t n y c h  , nosa m ie rn e g o ,  w ło ­
sow na g ł o w i e  c ie mn ob lą d  , Wąsy i b r od ę  gol i ,  
od urodzenia  lat  5 8 , r e l ig i i  R z y i n s k o - K a t o l i c k i e y .

Assesor  J ó z e f  Szulc .
S e k r e t a r z  Jamont .

K o l i c s k i  S e k r e ta r z  A d a łn  W i n k l e r .

2 Od  L i t e w s k o ŁVVileńskiegó G u b e r n i a l n e ­
go R z ą d u  ogłasza s ię,  iż wzię ty  K i j o w s k i e y  g u ­
b e r n i i  w Radomyślsk ir ri  p o w i e c i e ,  j ako  p o d e y -  
r zaneg o  o z łodz ieys two i za n ieokazanie  świa­
d e c tw a  na pi śmie żyd  Moszko  B e r k o  A ro n o -  
wież ,  pow ia da ją cy  Ha e xam in ie ,  iż r o d e m  z mia­
sta W i l n a ,  i po re w iz y i  p r z y  tu tey szym  ży d o w ­
skim k a h a l e  Zapisany, l e c z  po z r o b io n e m  pr zez  
W i l e ń s k ą  m ieską  po l ic yą  wy szu kan iu  . gdy  ta­
k o w e  jegO opowiadanie  okazało  się fa ł sz ywem,  
więó na m ocy ukazów 29 augusta 18 0 7 ,  j 5 o-  
k t o b r a  18 J f  3 3 i l i pca  1 8 2 4 ,  takoż N a y w y ż e y  
p o t w i e r d z o n y  22 n ia rca 1828  r o k u  opini i  R a ­
d y  P ańs tw a,  r e z o l u c y ą  G u b e r n ia ln e g o  R ządu  10 
l is topada tegoż r o k u  nastałą,  uznany  za w ł ó c z ę ­
gę i od es łany  do S y b e r y i  na os ied len ie ;  o c zem  
uw iadami a j ą  się w ła śc ic ie l  a lbo g ro m ad a ,  do k o ­
go te n  w łóc zęg a  m ó g ł  na leżeć.  P r z y m i o t y  j e ­
go: w z ros t u  2 arsz.  6 |  wier sz . ,  t w a rdy  o k r ą g ł e y  
śn iadey ,  ribsa ma łego  s z e ro k ie g o ,  oczu k a r y c h ,  
włosow na głofvie s iw ych  od p a r c h ó w ,  na w ą ­
sach  i  b rod z ie  c z a r n y c h ,  od ur odzen ia  ła t  42.

Assesor  J ó z e f  Szulc.
S e k r e t a r z  J a m on t .

P o w y t c z y k  W i n c e n t y  Kwiatkow ski .

2 Od  L i t e w s k o - W  i lensk iegó  G ub e rn ia ln e*  
go R z ą d u  ogłasza się, iż Wzięty W i l e ń s k i e y  gu ­
b e r n i i  w U p i c k i m  p o w ie c ie  za n ieokazanie  pa* 
szp o r tu  J ó z e f  W a w r z y ń c a  s yn  I w a s z k ie w ic z ,  pó*



władający na examinie,  iż urodził  się w Mohi-  
lewskiey cu b e rn i i  w mias teczku Szkłowie,  na­
leżącym do obywate la Zoricza , z poddanych,  
gdzie i w rewizyi  1795 rokit zapisany, podług 0- 
statnich zaś nigdzie nie pokazany,  ponieważ w y­
szedłszy ztamtąd , temu lat 5 o, chodzi ł  po róż­
nych  nneyscach , Inf lantskiey  , Ki i rlaodźkiey i 
W i l e n s k i e y  gUbernii , żaymując się krótkiemi  
robotami  , lecz  gdzie i u kogo mianowicie,  jak 
długo,  nie pamięta; d la  nie przedstawienia do po­
twierdzenia tego opowiadania żadnych dowodow,  
na mocy ukazów 29 anglista 1807,  i 5 oktobra 
1817 i 5 1 l ipca  i 8 2 4 ,  takoż Naywyźey p o tw ie r­
dzone y 22 marca  1828 ro k u  opinii Rady P a ń ­
stwa, rezolucyą Gubernia lnego  Rządu 26 okto- 
bra  tegoż r o k u  nastał;} , Uznany za włóczęgę 1 
odesłany do Syberyi  na osiedlenie;  0 czem uwia­
d a m i a j  Się właściciel  albo gromada,  do kogo 
ten włóczęga mógł  należeć.  Przymio ty  jego: 
wzros tu 2 arsz. 6 |  wiersz. ,  twarzy podługowa- 
tey  starey,  na k tó rey  z lewey  s trony dwie b r o ­
daw ki ,  oczu błęki tno-c iemnych , nosa podługo- 
w a te go, włosow na głowie c iemnobląd , wąsy 1 
brodę goli, beż zębów , na lewym r ę k u  wielki  
palec p rzypadki em  odrą bany ,  od urodzenia lat
60, religii  GrCko-Rossyyskiey.

Asśesor Jó z e f  S/.i .
Sek re ta rz  Jamont.

P o w y t c z y k  W in ce n ty  Kwiatkowski .

2 Od L i t ew sk o -W i le ń sk ie g o  G ube rn ia lne­
go Rządu ogłasza się, iż wzięty w mieście W i l ­
nie , za nieokazanie na piśmie świadectwa J e -  
fim Pła tom,wa syn Fadiejew,  powiadający na e^ 
xaminie,  iż jest rode.11 Ołnheckiey guber im Pe-  
trozawodzkiegO powiatu,  ze wsi Hryhor j ewsk iey  
skarbowy poddany ; zkąd temu 7*^7 r o ^ za 
płakatnyih paszportem Petrozawodzkiego Pow ia ­
towego Kaznaozeyslwa wyszedłszy,  przemieszki­
wał  w S t - P e t t r s b u i ‘gU , Rydze  i W i l n i e  źay- 
inująe się służbą u róźnych-osob,  i że teraz rok  
5 ty niewiadomo gdzie zgubi ł ;  dla n ieprzyw ie -  
dzenia do potwierdzenia tego żadnych dowodow; 
na mocy ukazów 39 augusta 1807,  j 5 oktobra  
1817 i 5 i l i p c a i 8 g4 , takoż Na yw yźey  po- 
twierdz óncy  22 marca 1828 roku  opinii Rady 
Państwa,  reżo lucyą Gubernialnego Rządu 2 6 0- 
k tobra  tegoż rok-,  hastałą , uznany za w ł ó c z y  
gę i odesłany do Syberyi  na osiedlenie;  o czem 
uwiadamiają się właśc ic ie l  albo gromada,  do ko­
go t en  włóczęga mógł  należeć.  Przymioty  jego. 
wzrostu 2 arsz. 5* wier sz . ,  twarzy okrąg łey  
rumianey , óczu błęk i tnych;  nosa ma e0o, w 0- 
sow na g ł o s i e  świat łobląd , wąsy 1 brodę goli; 
na łbie" Znak małoznaczny od uderzenia przez  
konia;  od urodzenia lat 3 o; rc l ign  G re ko-K os -
Syyskiey.  . . .

Assesor Józef  Szulc;
Sekre ta rz  Jamont.^ 

P o w y tc zy k  W i n c e n t y  Kwiatkowski .

2 Od Li tewsko-W ile ńsk iego  Gubernia lne .
go t lządu  ogłasza się, iż wzięty W i l en sk ie y  gu- 
berriii w Kowie ńsk im  powiecie źa nieokazanie 
paszportu,  ż samym tylko postanowieniem W i ­
leńskiego Szlacheckiego Deputatpw Zebrania Jo -  
źefat Syniona syn Woyc iech ow sk i ,  powiadający 
na examinie,  iż jest szlachcic,  rodził  się w VVi- 
lenskiey  guberni i ,  szawelskiego powiatu,  w mia­
s teczku Beysagole , zkąd p rzez  rodziców swo­
ich w  dzieciństwie wyniesiony do miast* W  il-

na, gdzie znachodził  się u różny cii osob dr, (zu­
pełnego w z ro s tu ,  i potem chodz i ł  na p ły tach  
róż nych kupców ; iż rodzice jego pomarl i  , ma 
dw óc h  braci  Raymunda i Dominika,  iż mieszka­
jąc w mieście Kownie  r o k  temu drhgi,  ożenił  
się z niejakąś Aniią , i przybywszy do W i ln a ,  
w y ro b i ł  Dworzańskie postanowienie,  iecz po zro ­
bionym p rzez  Szawelski  Niższy Ziemski  Sąd i 
W i l e ń s k ą  mieską P o l i c y ę  wyszukaniu,  gdy ta­
kowe  jego powiadanie nie potwierdzi ło się, więc 
ńa mocy ukazów 29 augusta 1807,  i 5 oktobra 
1817 i 5 i  l ipca 1 8 2 4 ,  takoż Naywyźey  po- 
twierdzoney 22 marca 1828 ro k u  opinii R a d y  
Państwa,  rezolucyą Gubernia lnego  Rządu 2 5 0- 
k tobra  tegoż roki i  hastałą,  uznany za włóczęgę 
i odesłany do Sybe ry i  na os iedlenie ; o czem 
uwiadamiają się właścic iel  albo gromada, do k o ­
go ten włóczęga mógł należeć.  P rzym io ty  jego: 
wzros tu 2 arsz, 5 w i e r s z . , tw arzy  m ał ey  po-  
długowatey czystey żół tey , oczu świat łoszarych,  
ń.osa podługowatego , włosow na głowie i Wą­
sach czarnych,  b ro dę  goli,  od urodzenia lat 3 5 ; 
re ligi i  Rzymsko-Katol ick iey .

Assesór Józe f  Szulc.
S ek re ta rz  Jamont .

K o l l es ki  Sek re ta rz  Adam W i n k l e r .

2 Od L i t ew sko-W ile ńs k iego  G ube rn ia lne­
go Rządu ogłasza się, iż wzięci  W i l e n s k i e y  gu- 
berriii  w Kowieńskim powiecie  źa nieokazanie 
paszportu z fałszywemi świadectwami , cygani 
J ak u b  Makarewicz z żoną Rozal ią,  ż dziećmi: To^ 
ihaszem , Janem ; Antonim , Anną i Katarzyną;  
Maciey Morozewicż z żoną Bogumiłą i Sytietó 
J e rzym  ; i g łuchoniemy Siemień bez nazwiska^ 
powiadający na examinie: naprzód :  Makarewicz  
iż jest ro d e m  W i łk o m ie r sk i eg o  powiatu z mia­
steczka Gielwiany, w  rewizyi  zapisany tegoż po­
wiatu w majątku Pókolniach;  obywate la K u l e ­
szy, od którego wziąwszy świadectwo w  tnie5- 
siącU lutym przeszłego 1828 roku ,  chodził  z żo­
ną i dziećmi po . różnych  mieyscach,  żyjąc za­
robionym cygańskim zwyczaynym przemysłem,  
i Morozewicz iż rodem z miasteczka Siesik; w  
rewizyi  1816 zapisany W i łkomie rs k iego  powia­
tu w majątku Burbek lach obywatela K r o m p l e w -  
skiego,  od którego w maju tegoż 1828 r .  wziąwszy 
jednoroczne świadectwo chodził  z żoną swoją i 
synem po róż nych  mieyscach na zarobotkij  a po­
tem na odmianę takowego,  pierwszy:  to jest Ma­
karewicz , że gdzie się mianowicie rodzi ł  tego 
niewie,  bo matka jego już zmai ła , jeszcze ma­
łoletniego po różnych mieyscach wodziła p ro ­
sząc jałmużny , za wzrostem zaś i sam Wałęsał 
się po różnych mieyscach nić będąc nigdzie za­
pisany do rewizyi  1 a ostatni, iz rodz i ł  się AAr i- 
leńskiego powiatu we wsi Waszkańcacl i  do ma­
jątku "Werki  , obywate la Mdsalskiego należąc 
cev,  ffdzi® zaś chrzczony tego z pewnością  nie 
wie , zkąd jeszczć w małoletńości  wydal iwszy 
się sam jeden Wałęsał się po W i l e n s k i e y  gu­
berni i ,  zaymując się naprzód żebraniną,  a potem 
końmi : do czego d ó d a ł , że g łuchoniemy Sie­
mień jeśt jego krCWny; żony zaś ich Rozal ia t  
Rohdanowiczow M ak a rew ic zo w i  , gdzie brał* 
Szlub tego nie pamięta ,  rodziła się zaś Rosień-
skiego powiatii w miasteczku W i l k a c h ,  zkąd od­
dalił* się Kowieńskiego powiatu do wsi Sanga- 
lis/.ki obywate lki  Koz ikowskiey  , gdzie służyła 
u różnych włościan,  k tó ry ch  nazwisk nie pamię­
ta do 18 12 r . ,  a w tym r o k u  poszedłszy za mąż z*



cygana Makarewicza  razem z nim wałęsała się po 
ró żny ch  mieyscaeh;  a druga Bogumiła z P i e t r e ­
wiczów Morozewieżowa wzięła szlub W i ł k o -  
mierskiego powiatu wr mias teczku GieJwianach,  
gdzie zaś mianowicie rodziła się tego nie wie, 
ho  zostawszy się małoletnią po śmierci  rodz i ­
ców swoich,  chodziła po ró żnych  m ie j s cac h  po 
żebraninie,  a potem wyszedłszy za mąż podob­
nież wałęsała się po różnych mieyscaeh do cza­
su wzięcia ich pod straż; zatem za takowe włó­
częgostwo i niezgodne opowiadanie,  na mocy u- 
kazow Rządzącego Senatu 29 augusta 1807, i 5 
oktobra 1817 i 5 1 lipca i8 2 4  roku,  takoż Nay- 
wyżey potwierdzoney 22 marca 1828 roku 0- 
piuii  Rad y Państwa,  przez rezolucyą 19 okto­
bra  tegoż r o k u  nastał.} , uznawszy za w łó cz ę ­
gów odesłał  do Syberyi  na osiedlenie, oprócz 
głuchoniemego Siemiena bez nazwiska, k tó r y  te­
raz  znaydujc się w wiedzy W i leb sk i ey  Magi- 
s t ra tury  Powszechney Opieki ;  o czem uwiadamia­
ją się właściciel  albo gromada do k tó ry ch  po- 
mienieni  włóczęgi  mogą należeć.  P rzymio ty  ich: 
Jakub  Makarewicz wzros tu  2 arsz. wiersz. ,  
twarzy nieco podługowatey śniadey,  nosa podłu- 
gowatego,  oczu k a rych ,  włosow na głowie czar­
nych ,  na wąsach błąd,  brodę goli, na lewym r ę ­
k u  średni  palec przykurc zony ,  od urodzenia lat 
5 o; żona jego Rozalia wzrostu 2 arsz. 4 |  wier.,  
twarzy podługowatey ż ó ł t e y , oczu karysznie-  
wyeh  , włosow na głowie czarnych , obie uszy 
przekłu te  na kolczyk,  od urodzenia lat  4 o; dzie­
c i  ich mają lat: Tomasz 12 , J an  9 , Antoni 5, 
A nna  x5, Katarzyna 8. Maciey Moroziewicz wzro ­
stu 2 arsz. 5 wiersz. ,  twarzy małey ospowatey 
pod ługowatey ciemney,  oczu karych ,  nosa podłu- 
gowatego,  włosow na głowie ciemnobląd,  na w ą­
sach ś w i a t ł y c h ,  brodę goli , na lewym kolanie 
znak od rozcięcia,  od urodzenia lat  60; żona je­
go Bogumiła wzrostu 2 arsz. 3 wiersz. , twarzy 
m ałey śniadey,  nosa małego, oczu karyszniawych,  
włosow na głowie  cz a rn y c h ,  od urodzenia lat  
25, syn ich  J e r z y  od urodzenia lat 7 , i głucho­
niemy  Siemień bez nazwiska,  wzrostu średniego, 
twarzy okrągłey , oczu ka rych  , nosa miernego, 
w łosow na głowie błąd,  od urodzenia może mieć 
la t  3 6 ; wszyscy zaś religią wyznają Rzymsko- 
Ka tol icką .  Assesor Józef Szulc.

Sekre tarz Jamont- 
Po w y tczy k  W i n c e n t y  Kwia tkowsk i .

3 Od Li lewsko-Wilenskiego Gubernialnego 
R ząd u  ogłasza się, iż wzię ty W i l eń s k iey  Guber- 
n i i  w Kowieńskim powiecie za nieokazanie pa­
szpor tu , niewiadomego stanu chłopiec Grzegorz 
Osipow , powiadający na examin ie ,  iż gdzie się 
rodzi ł  i chrzczony , równie  gdzie jego rodzice 
znaydują się nię wie,  od małoletności b y ł  na u- 
s ługaeh u Leopolda Koplewskiego » zostającego 
Ko rne tem w Łubieńskim huzarskim półku,, któ­
r y  nazad temu trzeci rok,: oddał jego tegoż pól­
k u  Sztab-Rotmist rzowi  Iwaszkinowi  za p rz eg ra ­
ne  jakoby 2000 rub. assygn.,  któryto Iwaszkin 
wziąwszy odstawkę, wysłany Tulskiey  gubernii  
do Błahorodickiego powiatu,  zostawił  jego Osi- 
pow a  w mieście P o n ie w ieżu ; również i Korn e l  
Leopold  Koplewski  za uwiadomieniem dowód­
cy  Łubieńskiego huzarskiego półku Pu łkow nik a  
Klola  , uwolniony od służby jeszcze w 1826 r o ­
ku ,  i gdzie dotąd znajduje  się niewiadomo; zatem 
na  mocy ukazów Rządzącego Senatu 29 augusta 
1807, i 5 oktobra 1817 i 3 i l ipca i8z4 roku ta­
koż na mocy 6 i 20  pun któw iNaywyżey p o tw ie r­
d zo n e j  22 marca 1828 roku opinii  R ady  P a ń ­
s tw a ,  jako za świadectwem tuteyszey W raczeb -  
ney  Up rawy ,  okazał  się mającym lat 17 od u ro ­
dzenia,  za rezolucyą Gubernialnego Rządu 28 se- 
p tem bra  tegoż roku nastałą , uznany za włóczę­
gę i przeprowadzony do Dowódcy Wileńsk iego  
(jtarajsonuego batal ionu dla odesłania do W o y -

skowo-Sierockiego oddziału ; oczem uwiadamiają 
się właściciel  albo gromada,  do k tó rych  ten ch ło ­
piec może należeć. Przymioty  jego: w zrostu 2 
arsz , 2 wiersz.  , tw arzy  okrągłey czysley , nosa 
miernego, oczu ciemnych,  włosow na głowie cie­
m n y c h ,  wąsy i broda jeszcze nie zaros ły ,  re l i -  
gii Rzymsko-Katol ickiey.  Assesor Józef Szulc.

Sekre tarz  Jamont.
Powytczyk W i n c e n t y  Kwia tkowski .

2 Gd Li tewsko-Wileńsk iego  Gubernialnego 
Rządu  ogłasza się, iż wzięci  w tuteyszey gube r­
nii  za nieokazanie na piśmie świadectw,  n iewia­
domego stanu ludzi e ,  Jan  nieparniętający rodzi ­
ców’, P iot r  Ławrent jew,  Antoni  Załnorowicz,  K a ­
rol  Ziszan i Cygan Mateusz Jau Alexandrowicz ,  
powiadający na examin ie :  iszy Jan bez nazwi­
s k a ,  iż on K uri and zk iey  guberni i  i powiatu z 
włościan,  2gi P io t r  Ław rent jew W i leń sk iey  gu­
bernii ,  Szawelskiego powiatu z włościan, 3ci A n ­
toni Załnorowicz M i ń s k ie j  gubernii  Borysow- 
skiego powiatu  z d w orn ych  ludzi obywatela P u ­
z y n y ,  4ty K a ro l  Ziman z pruskich wychodcow 
i 5ty Mateusz Alexandrowicz  W i l eń s k i ey  gu be r­
nii  i powiatu z cyganów; dla nieprzywiedzenia 
do potwierdzenia tego naytnnieyszych dowodow, 
na mocy ukazu Rządzącego Senatu 29 augusta 
1807, podług rozporządzenia tego Rzącfu w 1818, 
1819, 1820 i 1821 roku odesłani do robót w Ryz -  
k i ey  fortecy; oczem uwiadamiają się właściciele 
albo gromady do k tó rych  takowi  włóczęgi  mo­
gą należeć. ‘ Assesor Józef Szulc.

Sekre tarz  Jamont .
Kol leski  Sekre tarz Adam W i n k l e r .

3 Opieka  Szlachecka  P t t u  Grodzieńskiego 
ogłasza:  że dnia  26 cz e rw ca  r o k u  idącego w  
mają tku L e n n y m  Ł a n ie w iczą ch ,  rozpocznie się 
l ieytacya na sprzedaż  ruchomości  sk ładających  
się z naczyń d r o b n y c h  domowy ch :  miedzianych,  
b laszanych , że laznych , d r e w n i a u y c h  , fajanso­
wych,  gl inianych i szklaunych,  r e kw izy tów  s ta ­
jennych,  sp rzętów różny ch  dom owych ,  skór sy- 
r o w y c h  bydlęcych,  przędzy i w łókna ;  na j ako ­
w ą  życzący zapraszają się, oraz że t axę  onych 
widzieć każdy może w Opiece  ninieyszey. Dnia  
i 5 m arca  1829 roku Grodno.

P e łn iący  czynność  Mar szalka  Prezes  Z i e m ­
ski Grodzieński  Jan  Sokołowsk i .

S ek re ta r z  Szlache ck i  J a c y n t  L eb e l .

3 W i t e b s k a  M ag is t r a tur a  Pow szechney O-  
p ieki  uiuieyszem ogłasza, iż w niey z.a ominio-  
ny w  terminie  d ług W i tebsk iego  k u p ca  M a r -  
t i au a  Bie l ikowa ,  p r z e d a w a ć  się będzie,  z p u b l i ­
cznego przez  ankcyą  t a r g u ,  m u ro w a n y  d w u ­
p ię t ro w y  dom z ziemią i d w o m a m u ro w a u e m i  
pod nim sk lep ami ,  położony w m. W i t e b s k u .  
O t erm inach do  ta rgów  objawiono będzie osobno.

B u c h h a l t e r  T a r au cz n k .

3 W i t e b s k a  Mag is t ra tu ra  P ow szechn ey  O-  
p i ek i  niuieyszem ogłasza, iż w niey za ominio- 
ny w terminie  dług Witebskiego o b yw a te la  W u l -  
fa Hirszowicza Et ingiua  , p rzedaw ać  się będzie 
z publ icznego przez  au k c y ą  t a rg u  , d re w n ian y  
d om ,  k tórego  do ln e  p ię t ro  m u ro w a n e ,  p o ło żo ­
ny w  rn. W i t e b s k u ,  na własn ey  ziemi.  O t e r ­
m inach do ta rg ów  objawiono będzie osobno.

B u ch h a l t e r  T a r an cz u k .

3 W i t e b s k a  M ag is t ra tu ra  Powszechney t i ­
pi ek i ninieyszem ogłasza, iż w niey za omiuio- 
ny w termin ie  d ł ug  W i te b s k i eg o  k u p ca  Gabryela  
Rab inow icza ,  p rzed aw ać  się będzie z pub l i czne­
go przez  au k c y ą  ta rgu  , m u r o w a n y  t r z y p i ę t r o ­
w y  dom z ziemią, po łożony w m, W i teb s k u .  O 
terminach do targów  objawiouo będzie osobno.

B u ch h a l t e r  T a r a u c s u k .



DODATEK. DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N. 3;.
W il n o  d n ia  27  M arca  v. s. 18 eg roku .

t .  Od W ileńskiego Kommissoryatskiego 
Kotu missy onierstwa ogłoszą się, ahy życzący pod­
jąć się dostawy dla zuaydująeego się w M ińskiej 
eabnrnii  w mieście Bobruysku woyskowo-lą- 
dowego szpitalu na 6 10 chorych, niżej wyszcze­
gólnionych zapasów, m ateryałow  , mycia bieh- 
zuv z zawarciem  kou trak tu  na jeden albo na 
d w a  lata, jawili się do W ileńskiego Kommis- 
syonierstwa na lerminy: m y  19, agi 22 1 ó d  
2 5 kw ietn ia  tego 1829 r. z prawnetm  ewikcy- 
ami i f p raw ie swojem na wcyście w  podrad 
świadectwami, a lbo z takowemi aktami przy­
słali umocowanych pełnomocnictwami* 1 rzy~ 
jecie dostawy oddaje się każdemu życzącemu 
do woli, jednego, dwóch, albo w ięcej z nastę-

5,4o5,ooo arsz., ńa torby 2,g45 atsż.; flamskie- 
go płótna: gwardyyskicgo 5o,ooo arsz., armiy- 
śkiogo 5oo,ooo arsz., raw enduku  5o,ooo arsz. 
bu tów  ze wszelkim przyborem  i podeszwami: 
piechotnyćh: gwardyyskich 20,00(1 par, armiy- 
skich 55o,ooo par, niestrojowych 9.000 pa r ,  ka- 
waleryyskich krótkich  4,600 par  , huzarskich 
gwardyyskich 2q4 par, kozackich gwardyyskich 
078 par,przodkow do niestrojowych bótow 2,016 
p a r ,  do bótow kifysyerskieh 1016 p a r ,  skur: 
do kaw alery jsk ich  pantalonow 1,268 par , do 
raytuzow 4 7 5 pary , sukna włościańskiego 46 ,ooó 
arsz, , sum piechotnych lakierowanych 4 , i 84 , 
podsumkow artylleryyskich lakierow anych i 4 o8 
ładow nic kawaleryyskich lakierow anych 280,

do woli, jednego, woc 1, , Grochu, krup: rzemieni karabinowych 1,600, C z e c h ło w  1,600,
p u j ą e y c h  dziewięciu o zia • n ćcb ipuy) , mąki: połunahaliszcz piechotnych 4oO; flasz do nosze4
owsianych, j ę c z m i e n n y c  1, m ? amoleń- nia wody piechotuych z białey jakowlewskiey

i ' słodu j ę c z m i e n n e g o ,  pa-  blachy 5 ,664 , g iw erow  piechotnych 16,6795
 ̂ . • * 1 ____________. unoc ł ł t łn l ł i l i ip l l  l*7.ł»D7W • tanłou.-, hl/rtiw  1 M  D fP -i

pszennej, owsiauey, k
skieh. pszennych, sol., , e . . -  ,
tok i c uk row e j,  słodu Żytniego, siemienia kono 
miego i ję c z m i- ia  czyszczonego4, 2) świeć łojo­
wych, m ydła jądrowego, oliwy, masła k r 0 ™‘e 
bo, oleju: konopnego, makowego, orzechowego, 
lnianego, mięsa jałowiezego, stynki susztmey, 
sadta świniogo topionego, tłustości baram ey, ja- 
łówiczey, baraniny, cielęciny, kur , pęcherzy wo­
łowych, ryby suszoney i świeżey; 3) Kapusty 
kw aszonej półbiałcy, ćwikły kw aszonej, ziele­
niny świeżey, mięty suszouoy , czosnku, cebuli 
z ie lonej i p e n w n a ro  jiyży, chrzanu w korzeniach, 
gorczycy, marchwi, pieprzu czarnego, chmielu, 
jaeml świeżych: żurowin, berberysu, winogron 
niedoyrzałych , wiszeń , malin, bruśnic, smoro- 
dzin, limoniady, herbaty  i szałwii; 4) P iw a, wi­
na portweynu, drożdży, wódki, z bitni a; 5) m le ­
ka  krowiego, jay kurzych; 6) Słomy, siana, o* 
wsa, papieru do pisania N. 1, 2 i 3 , laku N. 2, 
nici* krochmalu, wicnikow łaziennych, igieł, 
miełu, taśmy wazkiey , piór do pisania, a tra ­
mentu, szpilek , smoły rzadk ie j  albo dziegciu, 
starzyzny płóciennej, t run , smoły szewieckiey, 
wosku żółtego, wapna gaszonego, otrębi pszen­
nych smółki dla kurzenia, siarki (rOpione*), ty .  
tun iu  w liściach albo krążanego, papieru do
obwijania, s k u t y  p s i e y ,  pijawek żywych, płótna,
flanelli, sukna szarego włościańskiego, włosow 
końskich, w ęg li,  mioteł-, 7) D rew  jednopolan- 
nych brzozow y h i olchowych, 1 trzypolaunych 
sosnowych z jodłowemi; 8) pobiału miedz.anych 
sprzętów, 9) mycia b ru d n e j  łazaretney bielizny
od sztuki. ,

Zarządzający Jm cy Klassy Clirep owicz.
jurny Klassy L u b a w s k i .
qtey Klassy (Jhliczyuin. ^

Aktuaryusz *otey Klassy T iućhićaew ,

Od Kommissoryatskiego Departamentu M i- 
histeryuui woyny ninieyszem ogłasza się, iz na 
dostawę potrzebnych do niżey wyrażonych Kom- 
missoryatskich Konnnissyy i Kommissyonierstw 
na u trzym yw anie  woysk w terminie i 8 3 o ro­
k u  rzeczy tu  wyrażonych, z dostawą * nazna­
czają się w  nich targi, mianowicie :

D o S .  P etersburskiej?  K otn tn issyi: płótna

aresztantskich rzeczy : pułszubków 1,5 ig  , r ę ­
kawic skurzanych i 6 , 6 g i ,  wełnianych 5 ,5g i ,  
trzew ików  388 , pó łbu tów  i , 54o par.

D o M oskiew skiej?  K o m m issy i : armiyskich: 
płó tna koszulowego 2 , 5oo,odo arsz ., podkład- 
ko w ego q , 4 o o , o o o  arsz., na torby  2,610 atsz.j 
flamskiego p łó tn a :  gwardyyskiego 4,785 arsz., 
armiyskiego 3oo,ooo arsz., raw enduku  l io .ó o ó  
arsz. , bu iow  ze wszelkim przyborem i pode­
szwami 5 gwardyyskich piechotnych 4 pary, 
a r m i y s k i c h  35o,ooo par, niestrojowych 5,800 
par, krótkich kawaleryyskich i 5 , jo o  par, pod- 
noskow 8 ,4 i 2 par, przodkow do niestrojowych 
bótow 6,000 par, na namioty : jaryny 5 5 o arsz., 
taśmy 3,3oo a r s ż . , portupiey ułańskich 970, 
sum piechotnych lakierowanych 3 ,800, rzemieni 
karabinowych 8,55o , cżechłow 8 ,55o , połnna- 
haliszcz : piechotnych 16,780 j kawaleryyskich 
a3o , taśmy żółtey do naszywania 5o,ooo arsz., 
sukna włościańskiego 80,000 arsz., flas® do no­
szenia wody piechotnych z jakowlewskiey bia­
łey blachy 6,780, g iwerow piechotnych 5,5oo.

D o  W  or one żs k ie  y  jtoftiTtiissyi : arnliy-
śkich : p łó tna koszulowego 965,000 arsz., j io d -  
kładkowego 966,000 arsz., n a  torby 22,170 ar., 
flamskiego płótna 160,4 5o arsz. 1 raWeindukii 
i 4 2 , 3 4 5  arsz., bótow z całym przyborem i po­
deszwami piechotnych strojowych 106,986 pat* 
niestrojowych i , i 56 par, krótkich  k a w a le ry j ­
skich 24,247 par, podrtoskow 4 , ' 0 i p a ia ,p tz o d -  
kovy do niestrojowych butów 5.812 par, na na­
m ioty: jarvny 220 arsz , taśmy 2,106 arsż., 
sukna włościańskiego 5oo arsz., sUm piechotnych 
lakierowanych g44 , ładow nic kaw alery jsk ich  
lakierowanych 5,007 , rzemieni karabinow ych 
1 ,135 ♦ czechłow 9 1 0 ,  połunahaliszcz piecliot- 
tivch i , o 5g, kawaleryyskich 5a 4 , taśmy żó łte j  
do naszywania 18,609 arsz. , flasz do noszenia 
wody piechotnych z białey jakowlewskiey bla­
chy 996 , g iw erow  piechotnych 16,094, siodeł 
kirysyerskicli i ,o 45 , guń 2,000.

D o  K a z a ń s k ie j  Kóm niissjri: a r m i y s k i c h ;  
płó tna koszulowego 720,000 arsz. , podkładko- 
wego 700,000 arsz. , flamskiego płótna 70,000»»    7 —  W z , 1. .

U o  *>'. f e ie r s u u r s n ie j  *• 2” “ ' “ “ a rsz .,  raw enduku  i 5 , o o o  arsz., bótow ' '
k o s z u l o w e g o :  gwardyyskiego 208,000 arsz., a r-  przyborem 1 podeszwami piechotnych stiojo
mTyskiego 2 /0 0 ,0 0 0  a r s z , , podkkdkowego w ych  76,660 par, niestrojowych 780 pa t ,  pod-



noskow 12,865 par, przodkow do niestrojowych 
bó tow  1,844 pary, sukna włościańskiego 20,200 
arsz ., sum piechotnyeh lakierowanych 2,080, 
rzemieni karabinowych 5,7g4, czechłow 2,4o2, 
połunahaliszcz piechotnyeh 3 ,5g 2, taśmy żółtey 
do naszywania 1,216 arsz., flasz do noszenia 
w ody z białey jakowlewskiey blachy piechot- 
nycli 4 ,565, giwero w piechotnyeh 0 ,100 ;  are­
sztantskich : pólszubków 29, rękaw ic skórza­
nych 588 , wełnianych -ig4 , pasów 21, t rzew i­
ków  58a,-półbótow 5 10.

B o  K ijow skie j K o m m issy i: armiyskich: 
p łó tna koszulowego 600,000 arsz. , podkładko­
wego 670,000 a rsz . , surowego 17,000 arsz., flam­
skiego płótna 76,000 arsz., raw enduku 27,600, 
arsz.,bótow z całym przyborern i podeszwami pie­
chotnyeh 79,922 pary, niestrojowych 892 pary, 
krótkich  4.658 par, podnoskow 1,680 par, su­
kna włościańskiego 20,000 arsz., na namioty ja- 
ryuy i o 5 arsz., taśmy i , o 55 arsz., sum piechot- 
nych  lakierowanych 2,438 , ładownic kawale- 
ryyskich lakierowanych 558 , rzemieni karabi­
now ych 1,426, czechłow 1,900, połunahaliszcz 
piechotnyeh 338 , flasz do noszenia wody pie­
chotnyeh z białey jakowlewskiey blachy 4 , i 58 , 
g iwerow piechotnyeh 8,281, guń 5o, aresztant- 
skich: pólszubków 24 , rękawic skórzanych 327, 
w ełnianych 109 par.

D o K rem ieńczuckiey K om m issy i: p łó tna 
koszulowego 745,000, podkładkowego 8 4 5 ,000 
arsz., flamskiego płó tna armiyskiego 72,000, arsz. 
raw anduku  1 Ło,000 arsz., butów z całym przy- 
borem  i podeszwami: piechotnyeh 8 5 ,000 par 
niestrojowych 4 5 1 p a r ,  krótkich  19,740 par, 
podnoskow 1,074 pary , przodkow do niestrojo­
w ych butów 5,5 14 par, sukna włościańskiego: 
przepisaney szerzyni 4 ,800 arsz., i 8 wierzko- 
wey szerzyni 2,962 arsz.,na namioty: jaryny 258 , 
taśmy 2,38o arsz., sum piechotnyeh lakierowa­
nych 2,386 , ładownic kawaleryyskich lakiero­
wanych 3 , 7 0 8 , rzemieni karabinowych 3 , 5o5 , 
połunahaliszcz: piechotnyeh 9 1 2 ,  kawaleryy­
skich 1,770, taśmy żółtey do naszywania 4 ,800 
arsz., flasz do noszenia wody piechotnyeh z bia­
łey jakowlewskiey blachy 2 ,856 , giwerow pie­
chotnyeh 6,995, klejonki na czechły 527 arsz., 
siodeł kirasyerskich 8 4 4 , guń 3 ,o52 , aresztant- 
s k ic h : pólszubków 235 , rękawic skurzanych 
1,208, wełnianych 628, pasów 292, trzew ików  
i , i 83, półbólow  656.

Do R ysk iey  K om m isy i : armiyskich: płó­
tna koszulowego i , o 5o,000 arsz., podkładkow e­
go 1,000,000 arsz., flamskiego płótna gwardyy- 
skiego gg arsz. , armiyskiego 155 ,000 arsz., 
raw enduku  4 5 ,000 ai sz., bótow z całym przy- 
borem i podeszwami piechotnyeh: gwardyyskich 
88 par, armiyskich i3o ,537  par, niestrojowych 
1,585 par, krótkich 3 i para, podnoskow 3,437 
par, przodkow do niestrojowych bótow 1,769 
par, sukna włośeiaiiskiego i 3 .ooo arsz,, sum pie­
chotnyeh lakierowanych 2 ,525 , podsumkow ar- 
tyłleryyskioh lakierowanych 168, rzem ieni ka­
rab inow ych 2,666, czechłow 2, 543 , połunaho- 
liśzcz piechotnyeh 4 ,oo!, taśmy żółtey do na­
szywania 6,000 arsz. , flasz do noszęnia wody 
piechotnyeh z białey jakowlewskiey blachy 
8,43g , g iw erow  piechotnyeh i , 5 4 i, aresztant- 
skich pół szubków 1,156 , rękawic skowanych 
3 ,8 2 4 , wełnianych 1,912, pasów 9, trzew ików  
5oo par i pó łbutów  5,436 par.

D o B a łtsk ie y  Kom m issyi: płótna koszu­
lowego gwardyyskiego 462.000 arsz., armiyskie­
go 4 , o o q , o o o  arsz .,  podkładkowego 4 ,107,000 
arsz., ilamskiego płótna : gwardyyskiego 84 ,000 
arsz. , armiyskiego 484 ,000 arsz. , raw enduku  
176.200 arsz., bótow z całym przyborern i po­
deszwami : p iecho tnyeh : gwardyyskich 60,720 
par, armiyskich 5oo,ooo par, niestrojowych 2,000 
par, krótkich kawaleryyskich 35,goo par, hu ­
zarskich gw ardyysk ich ' i , n 0 p ar , kozackich 
gwardyyskich 3 ,goo par, podnoskow 1,000 par, 
p rzodkow  do niestrojowych bótow i j , 4 o o  p ' r ,  
skór do kaw aleryysk ich 'pau ta łonow  4 ,810 par, 
portupiey huzarskich 1 ,000 , ułańskich 1,000, 
sum piechotnyeh lekicrow anych 23 ,5oo , pu ł-  
sumkow artylleryyskich lakierowanych 2,200, 
ładownic lakierów-:.nych 1,100 , karabinowych 
rzemieni 18 ,000 , czechłow 18 ,000 , połunaha­
liszcz: piechotnyeh 4 ,000, kawaleryyskich 5 00, 
taśmy żółtey do naszywania 20,000 arsz., flasz 
do noszenia wody piechotnyeh z białey jakow­
lewskiey blachy 17,700, g iw erow  piechotnyeh 
szytych 54,800, guń 1,000, sumek (k ł  mamK.aM3>) 
gwardyyskich 2 1 0 ,  armiyskich 1 ,801 , do nich 
rzemieni gwardyyskich 63o, armiyskich 5,45o; 
aresztantskich : póhzubkow  260, rękawie skó­
rzanych 1 ,200 , wełnianych 6 5 o , pasów 5 oo, 
trzew ików  i , 5oo, półbótow 800 par.

D o D ubieńskiey K om m issyi\ armiyskich: 
płótna koszulowego 35o,ooo arsz., podkładko­
wego 260,000 arsz., flamskiego płó tna 5o,8oo 
arsz., raw enduku  i , 54o arsz.,bótow z całym przy- 
borem i podeszwami piechotnyeh 47,919 par, 
krótkich 56 p a r , przodkow do niestrojowych 
bótow 679 p a r ,  sukna włościańskiego 5,532 
arsz., sum piechotnyeh lakierowanych i o 4, pod­
sumkow artylleryyskich lakierow anych 248 
rzemieni karabinowych 620, czechłow 320, po­
łunahaliszcz piechotnyeh 658 , taśmy Żółtey do 
naszywania 220 arsz. , ilasz do noszenia wody 
piechotnyeh z białey jakowlewskiey blachy 924, 
giwerow piechotnyeh 196.

D o S taw ropo lsk iey  K o m m issy i : a rty lle­
ryyskich płótna koszulowego 435 ,000 arsz., pod­
kładkowego, 435.000 arsz. , flamskiego płótna 
65 ,ooo a rsz . ,  raw enduku  4 ,700 arsz .,  bótow 
z całym przyborern i podeszwami piechotnyeh 
54,552 par, niestrojowych 454 par, krótkich  56 
par,przodkow do niestrojowych bótow7 4,888 par, 
na namioty jaryny 82 arsz., taśmy 819 arsz., sum 
piechotnyeh lakierowanych 7,276, rzemieni ka­
rabinowych i , 2 g 6 ,  czechłow 2 ,g33 , połunaha­
liszcz piechotnyeh 856 , taśmy żółtey do naszy­
wania 4,22g arsz., sukna włościańskiego i , 64o 
arsz., flasz donoszenia wody piechotnyeh z bia­
łey jakowlewskiey blachy 3 ,135 , giwerow pie­
chotnyeh i o ,655, aresztantskich: pólszubków 5, 
rękawic skurzanych 80, wełnianych 80, pasów 
22 i trzew ików  i o 4 pary.

D o T y flis k ie y  K om m issyi: armiyskich:płó- 
tna  koszulowego 554,000 arsz., podkładkowego 
8g3,7o5 a rsz .,  flamskiego płótna 92,889 arsz., 
raw enduku  111,138 arsz., bótow z całym przy- 
borem, i podeszwami: piechotnyeh 102,35g par, 
niestrojowych 1,228 par , krótkich kawaleryy­
skich 1,690 par, przodkow do niestrojowych bó­
tow 5 ,1 55 p a r ,  na namioty: jaryny 807 arsz., 
taśmy 8,383 arsz., piestredi i 85 arsz. , sukna 
włościańskiego 1,200 a rsz . ,  sum piechotnyeh 
lakierowanych 462 , podsumek arty lleryyskich



lakierowanych 248,rzemieni karabinowych 1880, 
czechłow 1,880 , połunahaliszcz piecliotnycli 
1,880, taśmy żółtey do naszywania 4 ,486, flasz 
do noszenia wody piecliotnycli z białey jaków - 
lewskiey blachy 12,062, giwerow piecliotnycli 
16,349, aresztantskich półszubkow 8 1 ,  rę­
kawic skurzanych 3 6 5 , wełnianych 129, trze­
wików 79 pary,

Do W a rszaw skiego  Kom m issyonierstw a; 
p ł ó t n a  koszulowego gwardyyskiego i 3o,i 67 arsz.,
arrniyskiego 18,646 arszynów, podkładkowego 
i 49 ,56 1 arsz., na torby 1255 arsz.; flamskiego 
płótna: gwardyyskiego 22,215 arsz., armiyskie- 
go 1,088 arsz., rawenduku 1,255 arsz., pusn 
czarnego 4o4 arsz. 10 wiersz., bótow z całym 
przyborem i podeszwami piechotnych. gwar yy 
skich 11,823 pary, armiyskicti 2690 p a r ,  nie- 
strojowych 123 pary, krótkich kawaleryjski 
5290 par, huzarskich gwardyyskich i o 38 par, 
kozackich gwardyyskich 20 par, podnoś ow 00 
par, przodkowi do nicstrojowycli botow 1 11 , 
do kawaleryyskieh io 38 par, sk r .  co . w 
leryyskich pantalonow 1209 par, do raytuzow 
i 464 pary, taśmy Żółtey do naszywania 1127 
par, flasz do noszenia wody piechotnych z bia­
łe y jakowlewśkiey blachy 122, giwerow pie­
chotnych 934, sumek <m. maiuxanu.) l 0 58 , do
nich rzemieni 544. ,

Do W ileń sk ieg o  K om m issyonierstw a : płó­
tna koszulowego gwardyyskiego 4,72 5 arsz a i-  
miyskiego 728.000 arsz., podkładkowego 67 5,ooo 
arsz.,flamskiego płótna: gwardyyskiego 787 arsz 
arrniyskiego 86,188 arsz., rawenduku 28,±46 
arsz., bólów z całym przyborem 1 podeszwami 
piecliotnycli: gwardyyskich 700 par armiyskich 
99 930 par , krótkich kawaleryyskieh 12,020 
par", przodkow do niestrojowych bótow 1602 
p5ry , sukna włościańskiego 020 arsz., portu- 
piey huzarskich 1029, sum piecliotnycli lakie­
rowanych 565 , ładownic kawaleryyskieh la­
kierowanych 42 , rzemieni karabinowych 700, 
c/echłow 7 77 ,połunahaliszcz: piechotnych 3755, 
W a le ry y s k ić h  96 , flasz do noszenia wody z 
białey jakowlewskiey blachy 1626, giwerow 
piechotnych 8o4 , guń 1785.

D o  Tobolskiego K o m m is s y o n ie r s tw a . ar- 
niiyskich: płótna koszulowego 260,000 arsz.,
podkładkowego 280,000 arsz., na torby 2 jo arsz., 
rawenduku 5485 arsz. , bótow z całym przy- 
borem i podeszwami: piechotnych: gwardyy­
skich 10 par , armiyskich 24,57 5 par, n a s tro ­
jowych 436 par, krótkich 497 P fr> podnoskow 
5 i5 3  pary, przodkow do nicstrojowycli butów 
526 par, sukna włościańskiego: przepisaney sze- 
rzyni 46qo arsz., 8 wierszkowey szerzyni 1 io j  
arsz., baszmakow 6306 par, sum piechotnych la­
kierowanych 870, rzemieni karabinowych 772, 
czechłow 58o, połunahaliszcz piecholnyc 1 Syn, 
taśmy żółtey do naszywania 2200 arsz., ilasz 
do noszenia wody z białey jakowlews viey i a. 
cliy: piechotnych i 58o, kawaleryyskieh 29, gi­
werow piechotnych 381 , klejonki na czecliły 
1 arsz. 10 wiersz., aresztantskich:. półszubkow 
225, rękawic skórzanych 574, wełnianych 3o 1, 
kuszakow 76, trzewików 870 par.

D o Irkuskiego K o m m i s s y o n i e r s t w a ;  ar- 
miyskich: piótna koszulowego 116,600 arsz., 
podkładkowego i 45,ooo arsz., rawenduku 224 
arsz., bótow z całym przyborem i podeszwami; 
piechotnych 12,306 par, niestrojowych 600 par,

krótkich 56 par, podnoskow i 54e pary; przo­
dów do niestrojonych liótow 0094 pary, basz- 
makow 2686 par, sum piechotnych lakierowa­
nych 46o , rzemieni karabinowych 4 3 1 , cze­
chłow 52 1 , połunahaliszcz piechotnych 199, 
taśmy żółtey do naszywania 2266 arsz. , flasz 
do noszenia wody piechotnych z białey jakow­
lewskiey blachy 678, giwerow piechotnych 566.

Targi na te dostawy jak juz wyżey po- 
mieniono, odbywać się będą na ten raz w  sa­
mych Kommissyach i Kommissyonierstwaeh, i- 
stotnie na tę ilość rzeczy , jaką każdemu po­
trzeba, terminy do targów naznaczają się:

W  Kommissyach: St-Petersburskiey, Ryz- 
kiey i Moskiewskiey i w Wileńskim Kommis- 
syonierstw ie: iszy 4 , 2gi 6 , 3ci 9 , przetarg 
22 następującego kwietnia.

W  Kommissyach : Kijowskiey , Kremien- 
czuckiey, Woroneżskiey , Dubieńskiey i Bałt- 
skicy: iszy 22, 2gi 25 , 3ci 2 9  kwietnia i prze­
targ 2 maja. —

W  Kommissyach: Kazańskiey, Stawropol- 
skiey, Tyfliyskiey i Kommissyonierstwach: W ar­
szawskim, Tobolskim i Irkuckim: iszy 7, 2gi 
10, 5ci i 3 i przetarg 16 następującego maja.

W arunki, podług których dostawa 111a się 
odbywać , objawione będą przy targach , zre­
sztą życzący może o nich dowiedzieć się w Kom- 
missyi albo Kommissyonierstwie.

Każdemu oddaje się do woli przyjąć do­
stawę takich rzeczy, taką ich ilość, jaką sani 
żąda , stosownie do“ swoich środkow i możno­
ści,  jednakowoż nieinaczey jak z jego dostawą 
prosto do tego mieysca , dla którego dostawę 
przyymuje. Tylko do Stawropolskiey i Tyfliy­
skiey Kommissyy, może bydź dozwolone odda­
nie rzeczy w  Moskwie podług cen moskiew­
skich. Zatem ten , kto Życzy zostawić rzeczy 
dla Stawropola i Tyflisu w  Moskwie, może się 
udadź ze swoją odezwą i  dla targów (zamiast 
Stawropolskiey i Tyfliyskiey Kommissyy) do 
Moskiewskiey Kommissyi. Podobnież jeżeli kto 
życzy dostawić i do innych Konmnssyy > cez 
nie będzie mógł stawić się osobiście na targi, 
może posłać, od siebie przez pocztę o ezwy na 
piśmie albo prosto do tego mieysca , gdzie do­
stawę przyjąć chce, albo też do Kommissoryat- 
skiego Departamentu , z pokazaniem tak ilości 
rzeczy jaką dostawić zamierza, jako średnie ce­
ny na one i warunki.

Na uskutecznienie dostawy naznaczają się 
następujące te rm iny : jedney trzeciey z całey 
przyymującey się w podrad ilości do igo sep- 
tenibra, drugiey trzeciey do igo listopada tego 
roku, a pozostałą trzecią do igo stycznia i 83o 
roku • zresztą dla szczególnych przyczyn, te r­
min ostateczney dostawy może bydź pozwolo- 
ny i do igo marca, jednak nie daley.

Ewikcye dla zabezpieczenia pewności i  
akuratności dostaw , przyymowane będą tylko 
w  piątey części całey kontraktowaney summy, 
oprócz osobnego zabezpieczenia rubel za ru ­
bel trzecich albo połowicznych pieniędzy, z tym,
aby przedstawiane przy zawarciu kontraktu e- 
wikeye na piątą część były dopełniające do 
trzeciey części z ewikcyy zabezpieczających trze­
cią część pieniędzy, w  miarę tego, jak ta osta­
tnia będzie się oswabadźae.

Jeżeli kto nie będzie w  stanie przedsta­
wić drugiogo rodzaju prawnych ewikcyy, więc
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0(1 niego będzie przyjęta na zabezpieczenie do­
staw y piąta część należnych rzeczy.

Pie niądze  za do s taw ione rzeczy będą  p ł a ­
cone po dr adczykom  bez naymnieyszey mi t r ęg i ,  
jak o t e m  prz ekona l i  się oni  sami w  przesz łym 
r o k u , z tych  Kommissoryatsk ich  m i e y s c , do 
k t ó r y c h  rzeczy do s taw ione będą ,  albo zkąd sa­
m i dostarczający zażądają,  po  okazaniu ze zda­
n y c h  rzeczy,  s tosownych  kwietacyy.

Z re sz tą  w sze lka  u lga zrobiona w  p r z e ­
sz łym rok u d la  dos tawujących ,  co do b ra k o ­
w a n i a  p łó tn a  i t o w a r u  butowego ,  zostaje i na 
czas prz yszły  w  s wojey  mocy.

N aczeln ik  Oddziału Sofok in .

i Od M ohilew skiey Magistratury P ow szech -  
ney Opieki niuieyszem  ogłasza s ię ,  iż w  nicy  
postanow iono przedać nieruchom y za ominienie 
term inu, majątek Rohaczew skiego pow iatu  oby­
w a te la  Antoniego Sulistrow skiego w si K ryw ska  
86 m ęzkiey p łc i dusz w łościańskich, zapisanych  
do ostatniey rew izy i, z uowourodzonom i i ze 
zbiegłem i, z ich w łasnością, ziem ią i dw ornym  
zabudow aniem , ocenione podług locio letm ey  
proporcyi 71^0 rnb,, za należny M agistraturze 
dług; życzący go kupić zechcą przy by dź do tey  
M agistratury na terminy: iszy  9, 2gi u ,  i 5 ci 
a 5 lipca tego 1829 r. Sekretarz llo ły ń sk i.

* W  kasśsie Gimnazyum Sw isłockiego zuay- 
dują się od k ilku  la t pozostałe pieniądze po zey-  
ńciu ztego św iata pobierających z te.yże kassy pen- 
«ye, jako to: X - M ichała W ayczuu iew icza  K ape­
lana  tegoż G ym nazyum rub. 32 kop. 68  i dw óch  
E m erytów  E x-Jezu itów  X . R ekw arta rub. 26 
kop. 2 5 , i X . R aszkow skiego rub. 58 kop. 66 1 , 
obw ieszczają się przeto ninieyszem  sukcessoro- 
w ie  pom ienionych E x-Jezn itów  X . R ekw arta i 
X.  R aszkow skiego, tudzież X . K apelana W a y -  
cznuiew icza, ażeby przybyli do tegoż G ym ua- 
zynm  w  m iasteczko Sw isłoczy w  Pcio W ołk o-  
w yskim  w  gubernii Grodzień. położonego, z pra- 
w n em i dowodam i d la przyjęcia rzeczonych pie­
n iędzy, w  term inie prawam i oznaczonym , licząo  
go od dnia w ydrukow ania ninieyszego obw ie­
szczenia w  K nryerze L it.; po upłynienin term i­
nu  sukcessorow ie nazawsze utracą do tey po­
zostałości praw o. Sw isłocz 1829 r. mca lu te ­
go »3 dnia.

Ignacy B rodow ski Radca D w orny D y re­
k tor szk ół gubernii G rodzieńskiey.

1 Za Ostrą bramą W . W erewkinowey Pre 
zydentowey, cą 2 domy do sprzedania pod N u ­
merami 1289, 1290 i 3ci dom ik w  ogrodzie, ze 
wszelkiemi meblami, pojazdami, ogrodem fruk- 
towym, i dwóma siemjami ludzi bez żadnego

długu , o którym  można się zaiuform ować u sa* 
m ey aktork i domu.

W oln o  drukow ać P olicm eyster Chrząstowski.

2 S a d  E xdyw izorski dekretem  Retnissyynym  
Z iem stw a  I. - Iz. w  dacie rolni 1828 mca apr. 28 
dnia  za p a d łym , na usa/ysfakcyonow anie w ierzycie1'  
l i  nieżyjącego E ulgentego Jocza do fo lw a rk u  Li*- 
kancow, w  P cie  L idz. guber. Grodzień. p rzezna­
czony , po nakazaney i spełnioney p rzez  strony kotn- 
portacyi, w term inie z obwieszczenia podanego i  
p rze d  aktam i w łaściwego Powiali* zeznanego 
p rzyp a d łym  a d  fu n d a rn  Lihańcow W dniu  B 
m arca idącego roku zjechaw szy , term in  na zja zd  
Są d u  swojego ostateczny dzień  6 m aja ter. 1829 
roku przeznaczy ł, am issyą na niestaw ających po*■ 
dłu g  w arunków  rem issy zapisań zadeklarow ał, o 
czem  p rze z  n in ieyssą  trzykrotną aw izacyą inte-* 
ressowaó mogących osob zaw iadam ia , i ze w  ra­
zie  nieobjawienia p re tensy i do massy medaWno 
wspomnionego Fulgentego Jocza am issyą zapisze , 
ostrzega. D att 1829 m arca  g d.

J o ze f H enszel b. S . Z iem . P . L idz. E xd y w .
X a w ery  Sza lew icz Eecdywizor.

Ignacy Dziezyó b. S. Gran. P . L idz. R rdyW .
R egen t Gram  P . L idz. i  E x .  Adaiti Jodko.

3. Kartcel larya Wileńskiego Cywilnego G u ­
bernatora  ninieyszem ogłasza, iż kom enderowa­
ny do Krymsk iego  piechotnego półku młódszy 
l eka rz  Józef  W in c e n teg o  syn Mierzejewski ,  r ó -  
dem W i leń sk iey  Guberni i  , zostając w K a r ­
skim po lowym kwarantannym Szpitalu cliOrym, 
zeszłego ro k u  i3  l ipca umarł ,  a z p rz yczyny  
śmierci  jego zostały w wiedzy Dowodzącego tym 
półkiem,  Pó łkownika  Krasowskiego 2go, z r ó ­
żnych okol iczności,  należące do niego piehiądzc,  
dla odebrania k t ó ry ch  SUkcessorowić z prawne^, 
mi dowodami powinni jawić się jak nayprędztsy 
do półku ,  albo o ich wysłanie do mieysoowcy 
zwierzchności  z dołączeniem tych  dowodow p ro ­
sić P-. Cywilnego Gubernatora .

Sekre tarz  T y tu la rn y  Sowietnik  Doliński.

3 . Aniela z Noreyków Nańkinowa,  mieszka­
jąca na Bia łey-Rusi ,  w Guberni i  Wi tebsk iey ,  W 
powiecie  Dryzieńskim , w majętności  Liśnie,  
ch ce  powziąć wiadomość o braciach swoich 
Ignacym i W a le ry an ie  Noreykach ,  k tórży rodżą 
się z Antoniego NorCyki i Maryanny T ra c z e w -  
skiey* W a le r y a n  lat  temu będzie dwadzieścia 
p ięć jak do mnie pisał z Huszlewa,  zostawał 
natenczas w obowiązku komisarza u  JOO. Xiążąt  
de Zbaraż W o r o n e c k i c h ,  i natenczas Uayezęściey 
mieszkał  na W o ły n iu .

Pozw olono  drukować.W iln o  d. 22 marca 1829 
r. Cenzor K o lłe g ia łn y  Assesor Ignacy Szydłow ski.


